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trajk eneralny w Rzymi 
600.000 pracowników prolesluje przeciw reakcyj- st~~:: :~:~~e:ia:~~:~:::i~ch.natychmla­
nej. anlyrobolniczej polityce rzqdu de Gasperi ~aszystowskigeneralOrlando 

RZYM (obsł. wł.) Po raz pierwszy stolica komunikacji miejskiej, a restauracje i sklepy należeli do policji porządkowej strajkujących. naczelnym dOW6dcą armii WfOSkiej 
Włoch wystąniła zjednoczona do walki z rzą· były pozamykane. Rząd sprowadził do miasta Na P?lecenie ~ządll de Gasperi . sprowadzono j BELGRAD, PAP. Radio tutejsze dono" 
····~·· dem de Gasperi w obronie znaczne posiłki policyjne. Do centrum stoli- do miasta oddziały W?Jskowe, ktore patrolowo. si, że rząd jugosłowiański zapowiedział postulatów robotniczych. 70 cy skierowano samochody pancerne. Ulicami ły na samochodach uhce. I protest przeciwko mianowaniu przez rząd 

tysięcy bezrobotnych. doma krążą pikiety, wystawione przez strajkują- RZYM PAP. Po rozpatr.zeniu kontrpozycji włoski generała Tadeo Orlando naczelnvn. gało się napróżno pracy i 1 _, pomocy w związku z nad· cych. W nocy odbyło się nadzwyczajne po- rządowych Rzymska Giełda Pracy postanowiła dowódcą armii włoskiej, 
,.-~~N. chodzącą zimą. Izba Pracy siedzenie gabinetu włoskiego. kontynuo~ać. strajk powszechny w. stolicy. Po Gen. Orlando stal na czele wojsk włos--

I 10 il. d'w RZYM PAP. w czwartek, w dniu 24, go· konferencji bmra wykonawczego Giełdy Pracy kich w D 1 .. . l .. uzna a sumę m iar 0 opublikowano komunikat stwierdzaJ0 "'"Y• że za •• a m_acJl w. czasie 0 .{,UP. acJi faszy. lir6w jako minimum konie- dzinnego strajku protestacyjnego w Rzymie ~ sto ski Figuru 1 t czne dla zorganizowania po- doszło do zajść między policją a strajkujący- proponowane przez rząd kredyty dla rozwią· • w ~J· J~ on na iscie pr~es ~P· mocy zimowe) dla bezrobot mi. Aresztowano 150 osób, w tym ponad 100 zania zagadnienia bezrobocia, nie są dostałe- cow WOJennych, ktorych domagała się me~ 
nych i domagała się od z opaskami „policja cywilna". Aresztowani czne. lokrotnie Jugosławia. , ~ władz uznania tych fundu· __.._. _ __.._.._.._. ___________ .__._.._.__..__.__._.._._._. ____ .___._.._.._._._. 

··~{.~::,~~::~·g~~~:g;~~~~~, Pod n ac isk iem gór n i k ów francuskich. 
11tąpily do strajku 1 wydały prowokacyjny ma 1 • • • • 'I.:. I I f k J ' K J • d l rutest, wzywający robotników do złamania PO ICJG I WOJSaO - ZOS O Y WYCO ane Z opa n. O 8Jarze o-, 
strajku Manifest ten został opublikowany magQJ• lłł si• UWOinienia areSZIOWQDYCh przez prasę sympatyzującą z rządem. -. 'I' 

· * * * PARYŻ, PAP. Zgodnie z decyzją Kra· ł W zagłębiu: węglowym. górnicy wysunę-\ Delegacja: związlni zawodowegd gooJ'hl~ RZYM, PAP. - Od północy ze środy na jowego Komitetu Strajkowego ogół robot- li szereg postulatów, od spełnienia których ków przedstawiła ministrowi Lacoste na„ czwartek w Rzymie i prowincji rzymskiej ników przystępuje do pracy. uzależniają uruchomienie kopalń. stępujące żądania:, 
trwa strajk powszechny, który obejmnje 600 l) natychmiastowe wycofanie pollcj{ 
tysięcy pracowników. Strajk został pro~la- w • I k b • t E • l • ka k IA . 
mowany na mocy jednomyślnej decyzji kle.- Ie a I <Wa W p I rze w;J)~, opub. i:~ --... „„ .• -:.tir rownlctwa związków zawodowych, wywołanej -~--,,., • ..,... faktem, że rząd nie uwzirlęclnll :tądai\ robotni ' nie zastosaje tadnych sankcji karnych wo<i1 cąeb w sprawie wypłab' zaslłkó~ świąteez- RZYM (PAP). Rozgłośnia greckleJ armil molotamL Wszy1tlde pr6by ze lłroDT ocldzla· !:j, g6rnlk6w m µdział W akcJl strajk< 
nyeb dla '70 tysięcy bezrobotnych oraz wya- demokratycżneJ donosi, te w Epirze toczy się 16w l'Zl\dowych usunięcia jednostek •rmll de- s. zwolenlenle arenłowaD.7eh t6rnłk6-
llYPlOwanla odpowiednich kredytów na zre• od trzech dnl wielka bitwa. Wojska rządowe mokratycznej z zajętych ostatnio terenów za· Delegacja: otrzymała zgod~ ministra Ld allzowanle programu robót publicznych. \wprowadziły do akcji dwie brygady wsparte kończyły się niepowodzeniem. Przeciwnik po- coste na pierwsze dwa postulaty

4 
w. spra;.4 

W czwartek rano nie uruchomiono ~ Już ciężką artylerią, oraz kilkudziesięcioma sa- niósł ciężkie straty. wie zwolnienia aresztowanych górników m,J 

IJhartowane przez V.§A 

prowokacyjne posunięcie Schumana 
Szef francuskiej misji repatriacyjnej w Moskwie płk. Raymond Marquie 
odsłania kulisy an~yradzieckich machinacji rzqdu Schumana-Bluma 

MOSKWA PAP. - Szef francuskiej ml-sji 
repatriacyjnej w ZSRR pułkownik Raym-0nd 
Marąuie przed opuszczeniem Moskwy złożył 
wobec dzJennikClJ'zy oświadozenie, na temat 
swej pracy w ZSRR i tarć, jakie powstały o· 
statnio między i:zqdami radzieckim 1 francus· 
kim. 

Na konferencji prasowej dla prasy radziec· 
lkiej i zagra.niemej iPbk. Raymond Marquie 
oświadczył: 

„Jako szef Francusikiej Misji Repatriacyj­
nej w Związku Radziedkian, muszę stwie·rdzić, 
że ani jeden z faktów, które nastąpiły przed 
wysJa.niem noty radzieckiej do rządu fmn· 
cuskiego nie obciąża rzqdu radzieckiego a•ni 
też organów władzy w ZSRR. Wypadki te, 
ik!tóre ostallnio miały miejsce, są wszystkie 
znane: obława policyjna w obozie Beauregard 
wydalenie z granic Francji w haniełmyich 
warunkach 19 obywCl'teli radzieokich, be'Zipod· 
stawne oskarżenie przewodniczącego radziec· 
ikiej misji repaitriacyjnej we Fraincji oraz je· 
dnego z jego ws'Pó!Jpracowników o działa.Jność 
wywrotową i wreszcie żądanie ze strony rzą­
du francuskiego zliikwidowa'!lia dziaJa<lnośd 
radzieckiej misji irEll!Jai~riacyjnej we Francji. 
Wynikiem tych nieprzyjamych kroków jest 
znana nota rządu radziookiego. 

W obliczu tych faktów nie 

wać milczenia, jako szef lirancuskiej mfsjJ re· 
patriacyjnej w ZSRR. Pororum:ienie z.ostało 
zerwane i misja opu.szcza Związek Ra<lziec· 
ki. Należy przylPomnieć, że w wyniku mo· 
zolnej pracy w ciągu dwóch lat repatriowa· 
no 315.564 obywateli lroocuskich, wśród któ· 
rych znajdowało się 21.321 mJeszkańc6w Al· 
zacji i Lotaryngid, zmuszonych niegdyś do 
wstąpienia do arm1'.i niemieckie/. Już wielo­
krotnie podkreśla.iłem, wielką pomoc i zaufa· 
nie, okazane przez władze radmeckie. Powta· 
rzam raz jeszcze, że Związek Radziecki do· 
trzymał umowy jak najściślej". 

Nastfń>nie pubkown:lk Mairquie 1Przyitoczył 
pewne szczegóły swej pracy na teryto·rlum 

Związku Radzieckiego, stwierdzając, że dala 
ona doskonale wynik.I dzięki życzliwemu 
stanowisku władz radzieckich. 

„Przed opu.szczeniem Związku Radzieckie­
go - powiedział na zakończenie plik. Mar· 
quie - pragnę raz jeszcze wyrazić mą głę­
boiką wdzięczność. Jestem przekonany, że 
wdzięczność tę podziela cały naród lrancus· 
ki. Sądzę zresztą, że inicjatywy pobudzającej 
do osta·lnich zajść, które przyniosły tyle szko 
dy francuskim interesom narodowym, szukać 
należy nie we Francji. Wchodzi ona w zakres 
ogólnego planu antyradzieckiego, zakrojone· 
go oo skalę §wiatową. Francja zaś jest jed­
ną z pierwszych jego ofiar". 

Nowy rząd w Bułgarii 
SOFIA, PAP. Premier Dymitrow przed-1 elektryfikacji - Georgiew (Zweno), \'/iice­

stawił bułgarskiemu Zgromadzeniu Naro- premier i minister rolnictwa i lasów 1Pai­
dowemu swój nowy rząd. Skład nowego k?w (partia a~rariuszy), wicep:e:t?ier i ~-

• • • • • 1 mster bez teki - Popow (socJahsta), m1-
gabmetu Dymitrowa Jest następuJący: wi- nister spraw wewnętrznych_ Jugow (ko-
cepremier Kostow (komunista), wicepre· munista), minister finansów - Stepanow 
mier i minister spraw zagranicznych -l (komunista), minister obrony narodowej 
Kolarow (kom.), wicepremier i minister - gen. Damianow (komunista). 

I 

STEFANIA BRIJN 

nister Lacoste złożył jedynie 9gólnikowe. 
przyrzeczenie.· - - · i 

W czwartelt rand policja I wojsko zo~ 
stały wycofane z okręgu Nord 1 Pas de 
Calais. 

Kierownictwo Federacji Górniliów od~ 
było posiedzenie, na którym postanowione}, 
wezwać górników do powrotu do pracy~ 

* * * . ·--
p ARY~, PAP.· Większość ltolejarey, 

francuskich zastosowała się do decyzji 
CGT, powracając do pracy, W Marsylii ko• 
lejarze udali się ze swoimi kierowniliami 
związkowym.i na czele do pracy na: dwor'" 
cach. W Tulonie przed podjęciem pracYi 
zorganizowano olbrzym.i wiec, który zgro"' 
madził wszystkich strajkujących w mieście; 
Strajkowali nadal kolejarze w Grenoble i 
Lens, f].omagając się uwolnienia aresztowa-1 
nych: W Lens zatrzymano sekretarza zwilł"! 
zku zawodowego kolejarzy - Desprez. 

Kolejarze całej Francji zgromadzili się 
na wszystkich dworcach, składając hołd 
poległym w walce towarzyszom. Kolejarze 
również ślubowali, .że w razie potrzebYi 
nadal będą walczyć o urzeczywistnienie WYi 
suwanych postulatów i zachowanie :wol'! 
ności związkowych. , i. , , „,/ 

* * • : ., '· 
PARY:ż, PAP; W kołacn parysfil~li 

powszechną uwagę zwraca fakt, że bezpo~ 
średnio po decyzji Centralnego Komitetu: 
Strajkowego, wzrosła poważnie ilość zgło· 
szeń do !;)artii komunistycznej. W jednym 
tylko oddziale tej partii w departamencie 
Sekwany zapisało się 19 tysięcy nowych 
członków z szeregów nauczycieli, urzędni-1 
ków, metalowców oraz pracowników prz~ 
mysłu budowlanego. ~ 

Zasłużona działaczka rewolucyjna, członek Socjal - Demokracji Królestwa 
Polskiego i Litwy od 1905 r„ członek Komunistycznej Partii Polski, członek Pol 
skiej Partii Robotniczej, zmarła dn. 10 grudnia 1947 r. w wieku 59 lat. 

Bll.UN STEFANIA 
Wyprowad:i:enie zwłok odbędzie się w piątek dn. 12 grudnia rb. o godz. 

12,15 ~v południe ~ gmachu Centralnej Szkoły PPR przy Al. Kościuszki 65. 

_„ , „ 1 1' · , ~,.·,: „ .. : . 

DYREKCJA I KOl'llTET PARTYJNY 
CENTRALNEJ SZKOŁY PPR 

• 

przeżywszy 59 lat. 

Wyprowadzenie zwłok odbędzie się dnia 12.12 br. o godz. 12,15 z gmachu 
Centralnej Szkoły PPR, Al. -Kościuszki 65, o czym zawiadamiają pogrąteni 
w smutku 

, 



GtOS ROBOTNTC3Z't' 

Masy chłopskie w walce o postęp · dobrobyt 
Uchwały Rady Naczelnej Stronnictwa Ludowego na czwartei sesii Krafowe~ RN. SL-u 

WARSZAWA (obsł. wł.) W dniach 7 i e hardziej nie może pożądae niż my tutaj w I S. L. wypow~adająe wolę chłop~kkh mas postępu w krajach ludowej demokra~Jł. 
bm. obradowała w Warszawie czwarta sesja Polsce. piętnuje szkodliwe, lecz daremne próby uwste '3 Rada Naczelna Stron. Ludowego slwier• 
Rady Naczelnej Stronnictwa Ludowego Jakież bowiem wielkie dzie.lo już rozpo- czniania żyda narodów przez anglosaski, ka- dza zwycięski rozwój radykalizmu społe· 
przy udziale około 150 członków - reprezen częte woła nas, by Je całkowicie wykonać. pitallstyczny imperializm drogą jątrzenia ll!ię- cznego w ma$ach chłopskich. Stronnictwo Lu­
tujących wszystkie województwa. Na Radzie Odrodzona Polska Ludowa z ruin i zgliszcz dzy narodami, narzucania narodom rządów im dowe w sojuszu chłopsko-robatniczym, wal· 
wygłosili przemówienia pr0zes SL min. W. dźwi9a sie o własnych głównie siłach. - perialistyc:mych, zbrojnej, obcej interwencji, cząc o niepodległość i demokrację, krystallzo­
Baranowski wice premier A. K:irzycki, min. Dlatego .:_ jako na.i ważniejsze zadanie - obcej ekonomicznej przemocy, obcej szpiegow- walo konsekwentnie .postępowy program rady 
J. Put.ek, marszałek Sejmu \11/ł. Knwals~i, min. staje przed nami: zespolić lud wieiski i miej skiej dywersji oraz próby zahamowania po- kalno-chłopski i jako masowa organizacja po­
J. Dąłt-Kocioł, poseł Orqa-Michalski i inni. ski w jeden naród pracujący, w iedną silną stępowego rozwoju świata przez stwarzanie s.tępowych chł-0pów stało się ośrodkiem zje-
WygłaszająC' zasadnicze ideowe przemó- wspólnotę pracy - dać temu oirodzonfi'mu na atmosfery wojennej. dnoczenia ruchu ludowego na drodze dążeń 

wiei:iie - wicepremier Korzycki powiedział rod?_wi p~czucie własny~h sił, pełną ś~iado- 2 Rad.a Nacz~lna Strc . .>0.ni.ctw~ . Ludoweg~. do dobrobytu i kultury mas ludowych. 
m. rnn.: mosc swoich przeznaczen i silną wolę meusta stwierdza, ze dwadz1esc1a p1ęc lat walki Próby rozbicia chłopów oraz sojuszu chłop-

Narada ' 9-ciu partii rohotnlrzych 09łosiła jąrych wysiłków ku ich spełnieniu. Polskiej Demokracji od m0rderstwa popełnio- sko-robotnic:zego przez podziemne, szpiegow· 
światu to, co my - radykalni ludowcy od Rada Naczelna akceptowała „Wytyczne ide nego przez rnakc,ię na pierwszym postępowym skie .i reakcyjne agentury skompromitowały 
dawna uważamy za podstawę stosunku do owe" zglos_zone przez Nac7.elny Komitet Wy prezydencie - Gabrielu Namtowiczu, wysu- się i poniosły ostateczną klęskę. 
własnej Ojczyzny i stosunków wzaiemnych :S:onawczy i poleciła Prezydium Radv Naczel niętym przez chłopski Klub „Wyzwolenie'~ 4 R cl N 1 S · L d 
między narodami, a mianowicie, 7.e żaden na n.ej oraz Naczelnemu Komitetowi Wy:rnnaw- przyniosło ostateczne zwycięstwo ludowe.i wła sl~i~rdz:~z:en!jedn~~:~~t~ wal~e 0?'~gd~ 
ród - duży czy mały - J1ie powiniPn bvć ni- czemu ostateczne iroh opracowanie. dzy nad obsiarniczo-kapitalistyc.znym wstecz· budowie zwycięskich sił polskiej demokracji, 
czyją kolrwią. Każdy naród ma prawo do roz Uchwalo112 przez Racię Naczelną „Wytycz nictwem i zlikwidowało 'iA.ryzysk k,oncernu u- a w szczególności soju~z chłopsko-robotniczy 
kwitu i nie na to naród pols~i ponlósł tvle ne" są wielkim osiąmuęciem w d-,rieidzinie u- przywilejowanych, rządzących klik i między. pozos·laną. trwałą gwarancją utrwalenia ludo­
ofiar w walce z okunantem ni"mte('.kim, aby stalania jasnego progiamu Stronnictwa Ludo narodowego kapitału nad masami ludowymi, wego ustroju i lmlowej władzy, gwarancją o-
W'lę dzisiaj miał poddać pod m"!l.erialną rzy We\'fo, reprezentującego masy chłopskie. pracującymi w Polsce. siągnięcla wytkniętych w Manifeście PKWN 
duchową okupację lll'l'!nB:ó•.v 2m;rvk?"1•'.·ich. Po jednomyślnym przy_jęci11 przez zgroma- Równocześnie Rada Naczelna S. L. stwierdza celów jak: dobrobytu, postępu 1 kultury mas 
Marksiści polscy i Ich przyjaciele z ośmiu ·in di:onych na obradacb - wytvcznych ideo- zwycięstwo Indowych mas w wielu zaprzyja- ludowych oraz niepodległości i pokoju Rzeczy 
nych krajów Eu'ropv rrzvslużvii się więc spra wych Rada Naczelna na wntog<>k poszczegól- źnionych z Polską krajach oraz życzy w irnie p.ospolitej, w historycznych, piastowskich gn· 
wie pokoju i sorawierlliwośc i, 11awnłuiąc na- nych mówców uchwaliła cały szereg rezolucji. ntu chłopów pols.kich masom ludowym, toczą· nlcach na Odrze, Nysie i Bałltyku. 
rody do. wię'«:szej wiary w swoie włas1rn siły. Poniżej przytaczamy niektóre rezolucje, ma- cym jeszcze walkę o wolność i postęp ostate-
My - jako ludowcy i jako Polacy -. uwa- jące charakter oqólno-państwnwy. cmego zwycięstwa. . 5 Rada Naczelna Stro!lnictwa Ludowego 
żarny ich inicjatywę za pożyteczną. I powi- 1 Rada Naczelna S!ronnictwa Ludowego Rada Naczelna S. L. piętnuje próby pseudo- stwierdza, że PO dokonaniu reformy rolnej 
tamy każdy nowy krok dcn:nkrntów europej l sl.wierdza zwycięstwo w Polsce Ludowej cbł-019sldch zbiegów, jak Mikołajczyk, Nagy :in~rodowien.iu przemysłu, 7agospodarowaniu 
skich, który. p9czyniony zostanie w obronie i w szeregu ludowych państw idei braterstwil i inni, usiłujących n. a obcym gruncie i w inte 1 zjednocz~nm „z ~ac1erzą Z1em Odzyskanych 
pokoju i praw narodów. międzynarodoweg!> 1 współpracy postępowych resie wrogów naszych montować dywersję - po reahzacii pierw~zego etapu. planu odbu· 

Tego trwatego po;coju i niezawisłości nikt sił w świecie. wstecznktwa przeciw rozwojowi i utrwaleniu 1 dowy gospodarcze] - przed Zjednoczonymi 
· · siłami demokracji polskiej stoi wielkie zada· 

Potworne eksperymenty zbro~niarzy 
Mf ęśn·e wycinane rozstrzelanym of arom 

1f a b·eglych w sJnawre 
wysyłano do 
niem eckiego 

szpitali niemieck:ch. Zezna-
rudobójstwa . 

KRAKÓW PAP. - Na wstępie wczoraj- , zeznaje Filiµ Mueller, który od maja 194-2 r. I nori.o zabitym CIAŁO Z ŁYDEK J SKŁADANO 
trzej rozprawr prokuratura złożyła wniosek a.ż do. stycznia 1945 r. prac•o•wal w kr~mato- JE DO SKRZYNEK. PRZECIĘTNIE W C!Ą­
o zbada,nie w charakterze rzeczoznawcy gen. num l był sta.Ie obecny przy gazowaniu. W GU TYGODNIA ODSTAWIANO 8 - 10 TE­
Turby, 5zefa trybunału w Ras.tat na okolicz- pierwszym dniu pracy świ•adlrn zagazowa•no GO RODZAJU SKRZYNEK. Oskarżony Grab­
ności związane z pobytem więźniów francus- trnnsport słowacki. VV"ięźniowie zagazowani zo ner ·winie.n był temu, iż wysyłano do rodzin 
lkich w obozie oświęcimekim, oraz dwóch stali we wlasnyc11 ubraniach. Kiedyś oskaTżo- fałszywe u-rny z popiołami ofiar. Swiadelk wi­
świadków, dełegowanych specjalnie . przez ny Grabner przyszedł do krematorium i zapy- dział również, ja'k os•kairieni Aumeier I Grab­
rząd Republiki Czechosłowackiej i znajdują- taił jednego z dyżurujących SS-manów, czemu ner osobiście rozstrzeliwali jeńców radz!ec-
cych się na sali. ma przewiązaną rękę. Usly$zawszy, iż SS- kich oraz polskich więźniów politycznych na 

Trybunał ipostanowi! przesłuchać tyd1 man ten zra,nił się zabijając pięciu żydów, bloku jedenastym. Więźniowie wznosili czc:-
ttwiadków, Grabner powiedział: „głupi, do tego nie trze- sto tuż przed śmiercią okrzyki: „Niech żyje 

.Pie·I'"Wszy z~ świa.dk6w czechoslowadich ba ci ręki, weź kawałek żelaza, jeżeli zabijesz wolna Polska!" Oddzielano ich wówczas od 
pięciu, dostaniesz dziesięciu, jeśli zaś znisz- pow1>tałych i e,trzelano w brzuch, tak, że wię 

nie unowocześnienia i pud.niesienia produkcji 
rolnej dla umożliwienia dalszego rozwoju pne 
mysłu, osiągnięcia samodzielności gospodar· 
czej i niezawisłości politycznej. 

6 Rada Naczelna Stron. Ludowego stwier· 
dza, że szybkd reailzacja postanowionych 

zmian ustroju spółdzielczości przez specjaliza­
cję funkcji w Centralach branżowych w szcze· 
gólności przez utworzenie Rolniczej Centrali 
Samopomocy Chłopskiej oraz związanych z nią 
gminnych uniwersalq ~eh spółdzielni „Samop-0· 
moc Chłopska", przyni:yni się nie tylko do pod 
niesienia dochodowości rolnictwa i sprawiedh 
wego podziału doc.bodu społecznego przez wy 
łączenie nadmiernych kosztów wielostopniowe 
go pośrednictwa ale także stanie się w rękach 

chi-Opów głównym instrumentem szybkiego 
podzwignięcia wsi i rozszeuę-nia oraz podnle.. 
sienia jej wytwórczośd. 

Rada Naczelna S. L. widzi w odradzaj!ł­
cych się szeregach zdemokratyzowanych „Wf. 
ci", które wespół z innymi organizacjami mło· 
dzie7.owymi dążą do zjednoczenia całości mło­
dzieży polskiej ~ olbrzymi zasób sił, zdol• 
nych odegrać poważną rolę w odbudowie 
kraju. 

1 m A ' **' 11 = I czysz dziesięciu, dostaniesz dwudziestu". ź.niowie ci konali wśród strasznych męczarni I T~w. Stefania Brun Swiadęk widział, jak po egze_kucLa:I:._.wycl- przez dwie do trz~.':!:...!::..ct.:_in_. _______________________ _ 

-----:ro-dłu-gi-ej i ci-ęźki:r==~chor-o:e z-.marła ..... to,: Prawdzi· w· e obli· cze W R N-u 
Stefania. Brun. Od 43-ch lat bo od roku 1904, 
była niezłomną bojowniczką ruchu rewolu· 
eyjnego. Jako młoda dziewczyna wstąpiła do . 
S.D.K.p.L., była członkiem KPP od zarania Obarski - agent podziem~a w so1uszni k endekosanacii 
jej istnienia, a potem członkiem PPR. Skrom- WARS ZA WA RAP. Adam Obarski jako tyczny nie tyle 'samego Obarskiego, ile jego · n ość, toteż łącznie z planem wykolejenia PPS 
ny funkcjonariusz partyjny, gotowy zaws?:e I człowiek to figura mało ciekawa. żądny seu- działalności i reprezentowanej przez niego na idzie WRN-owski plan rozbicia jedności PPS, 
podjąć się najci«:źszej pracy, niezawodny i nie 

1
. sacji, mógłby oq:ywiście pogrzebać się w je- ławie oskarżonych grupy. Rozbicia o.d wewnątrz przez eliminowanie :a 

zmordowany. Była z tych ognisk niewidocz- go aktach personalnych, wyciągnąć stamtąd A więc: jalrn cząstka mafii piłsudczykow- niej cl~iałaczy j~dnolitofron.t«>wych, przez opa· 
nych, lecz istotnych bez których niema funk- dzieje defraudacji za którą Mieczysław Nie- skiej, która stanowiła jądro WRN zostaje ?owame szczegolnyc~ ogniw ~rg~nizac1'.jnych 
cjonowania wielkiej Partii, wielkiego ruchu. dziabkowski usunął z „R~bot~ika" obec~.e~o Obarski po wyzwoleniu kraju w konspiracji 11 przez doprowadzeme do usumęc1a z k1erow­
Była, jednym z tych skromnych, 0 wyjątkowo bohatern WRN-u „s.to.czm , mogłby znalezc in WRN-owskiej. nictwa partii działaczy wrogo ustosunkowa-

prawym charakterze żołnierzy ruchu robotni- i;e. podobn.e 11!~t~ryjki z okresu przed wrze- Nie mogąc powstrzymać wielkiej fali odej-1 nych do sanacj~ i endecji. . 
. . . smowęgo i pozmeiszego. Dla nas sprawy te ścia uczciwych socjalistów od WRN-u do PPS Będ~c ~złoi;kiem PPS pozostaje . ?barski w_ 

czego, co .stoJąc w szeregach. prz.ez całe zyc'.e odchodzą na plan dalszy i nie będą stanowić - składa on 'deklaracje o wstąpieniu pozosta konspuacii me tylko wuerenowsk~ej" Z „bło­
do ~statm~go t~hu ~~m~ntuJą< · Je.go tradycJę tematu rozważań na tle jego zeznań przed I gosławieństwem" Zaremby, jalf mowi o tym 
dzieJową, Jego mągłosc historyczną. Przy ostat- Trybunałem Nas· Obarski interesuje pizede jąc nadal w ' konspiraqi WRN-owskiej. . , przed, Trybunałem pracuje Ob'l.rski jako szef 
nich latach życia, trawiona śmiertelną cho- wszystkim jako zjawisko, Tkwił on bowiem . Zadania zlecone mu przez Zar.e~bę, Puza,ca propagandy WIN-u jako „redaktor" „siatki 
robą, nie przerywała pracy, tłumacząc na je· w samym gąszczu tej mafii przed którą pił- 1 Sztur:m- de Szt.rema są „nast;pu1~ce: wyko· szpiegowskiej „Stoczni" w której to siatce do 
zyk polski cenne utwory klasyków marksizmu. sudczyzna postawiła żądanie rozkładania obo- r~ystac tradycje ~oleranCJl pon.uti.i1ące w ~~~ 11 starcza wiadomości szpiegowskiej z terenu ra• 

D • t · t h · · · ł · · t·· zu socjalistycznego w Polsce Tkwił on w tej ple socjallstyczne1 dla narzucenia PPS lmu dy Naczelnej i CKW PPS 
o os.a mego c mema zy a zyc1em par n. · jed l t f t · dl ł i t j d 

Cześć Jej ami ci mafii piłsudczykowskiej, która była wtyczką anty no 1, 0 ~on owe1, a z am~n a . e ~o - Obarski skrzętnie gromadzi wiadomości w 
p ę · w Polskiej Partii Socjalistycznej. st~wy wspo~nrncy z PPR, dla zwi:fzama P~ S z tarciach wewnętrznych w Partii komunikując 

Brun J„ Bobińska H„ Bobińska C., Bu· Z tego punktu widzema jest Obarski niewąt M1ko~ajczy-k1em w eelu utoro~ama drogi do je radośnie poprzez „Stocznię" szefowi dwój· 
dzyńska C., Dłuski O., Daniszewski T., Dna- pliwie najciekawszą postacią na ławie oskar· zwycięstwa wyborczego rnakqi. ki sanacyjnej w Londynie generałowi Kopań 
Bogen G„ Fiedler Fr. Fiedlerowa, Granas R., żanych procesu warszawskiego. I Piłs1,ldczykowska mafia renegatów · zdaje so· skiemu. z ramienia WRN-u uczestniczy w 
lwińs,ka S„ Jankowska L., Kasman, Uzdańskl * , bie sprawę z tego, że PPS jako całość jako w KPOPP. Wspólnie z sanatorem Lipińskim, 
Edward. Sprobójmy najzwięźlej nakreślić profil poli- partia zdolna jest umeszkodliwić ich dziiil:al-

1 
endekiem Marszewskim i winowcem Kwiedń 

dowego Komitet.u i d'wóch mę:żcz~nn: 
:przywieźli z so1bą kilka waliz; z prezenta-
mi. _ 
Goście zostali p.owitani przez pu•lkow­

ni'ka Swirydowa na punkcie kontr.oli s:i­
mochodów. Zatrzymano ich tam, :vonie· 
wa.i chcieli przywitać się i rnz·dać po,dar­
ki żołnierzom. 1Jatro'1ufo.cym na t:vll11 od­
ciniku. Pu~kown·ik Swiry1dow · tp·ośp'eszył 
.na swój odcinek, aby jeszcze raz s1)otkać 
go·ści oso1biście „na, "Woich śmieciac.11", 
jak żartobliwie nazywał odcinek. na któ­
rym rezydov:ał. Za1prns.it Leontiewa na 
powHanie g.ośc i na sz,osic. Zaiprosił rów­
nież kapitana Ba·chmięt : ewa, który nie 
zdrad·zał z'byt.nieg·o entuzjaz'l1111 z P·ow·o·du 

Po sekundz:i·e P·Oc'l'~i1:\ł za kółko sp.a-j wizytę w j·ego sc1uoń'ie i z zadowolenie'l11 Przyjazd.u gośc·i; u·wa1żał bowiem, ie po-
d1ochronu i poczuł J)O k~·l·:im wstrząsie, llOwiedział: . byt ptyw.atnyc:h osólb na wzednic:h pozy· 
:że ziostał poderwany d·o góry. 7- ~1 111a1ja·czy - Mamy no\vinę! Zawia•d•omiono nas cd·a·ch nie jest zJby,t poiżądany. 

sklm redaquje memoriał - paszkwil na rząd . 
polski, któremu przewodniczy sekretarz gene 
raJny PPS Cyrankiewicz. Oto w najbardzieł 
ogólnych zarysach sylwetka jego działalności, 

* Powracamy do punktu wejściowego. Oba'? 
6iki to indywidrualność uboga. Kto nie s'lluka w 
nim s·en-sacji natury kryminalnej, nie doszuka 
się rzeczy godnych szczególnej uwagi. Sztu1ba· 
cko odpowiadał na .pytania prokuratora. Nie· 
udo•ln:e i nie inteligentnie przeczvł iwbie w co 
drugim zclaniu .. , Mętna rola, jaką odegrał w 
swej działalności znalazła wierne odbicie w 
mętnym tłumaczeniu jej przed Trybunałem. A• 
le nie jest to istotne. 

Istotne jest to, że ten nurt degenera.cj.i, ja· 
ki na lawie oskarżonych Obarski re.prezentu· 
je, nurt nasiany z zewnątrz, którego zadaniem 
było grzebanie Polski, grzebanie polskiej de· 
mokracji I grze.ba.nie jej rękami pplskich ro­
botnl'ków, taki nurt musi się znaleźć pod 
szczególną obserw-acja działaczy robotniczych. 

lo mu v•szystko prze"d oczy'll1a. Jeszcze dz:iś ze sztabu armii, że J·iutro prz-.:1J".e,żd1ża Z rozi;rza11·ej pierwSzY'lni promienia-mi 
.~ > • • • ] Kino „WISŁA" 

kilka ws-trząsów i za·czął 'Płynnie 0 pusz- dele·ga·cja z Iwanows.kie·go obwodu. V..fio· sł,ońca ziemi ·unosiła s1>ę1 Je•k <a mgła . W 
czać si~ w dół. k•u cicho śpiią•cej ziemi ra- zą prezenty. Sze·ść czy pile,~ Qsólb. Nale1iy prwjrzystym wios<:nnym P·Owietrzu brz,ę W sobotę dn. 13 'grudnia PREMIERA 
<lziec1dei Na dole czekali na nie.go znie- się przy·gotmvać d·o spotkania z nimi. czały 'PS'z·czoły. • filri.m produkcji francuskiej. 

,s.:ier!P)iwieJ1i „<lelegaci". I poszedł wy<lawa·ć rozkazy w S<Prawie - Cudownie! -:-cicho PO'\Viedział Leon rnzECH- P.ANo" w 
,._ ,prz:>~ięcia gości. tiew, rozkosrnjąc się jasnym por\rnkiem 

1 

11'.i. 
Pewnego \\,-iecz.0ra, gdy polbyt Le·onti.e- Delegacja .Przybyłą. samochodem szit<l;-li .ciesz'S'.ł g? ś"'.ie·ży cze.rstwy wJngląid żoł LUDWJKA..W 

wa na froni;;ie 21bliJżał się juii ku końcowi, bowym. Dwie '.Panien·ki - koms-omołk1, merz:,v l oficerom . , 1 U 
:QJułl©w'ttlH~ .lil.'.W~l~l~\!?Jv. na1gJ,e , z-ł01żya _mu ,prze dis ta wicie! przew.odnic~ące·g? .O'bwo· JD. -~· o.Ql ~""'-· ,,._ --------------"""-" --
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Na lnoncle obroną praw 

Zmagania z of ~nzywą imperialistycznej międzynarodówki 

Gdzie dwóch się bije 
Nie czytam w ga:zelat:h erw.ncjacjl zatytu­

fowanych: „Ręka noga w neseserze", „Strasz· 
na śmierć pod wozem tramwajowym", „Krwa· 
wy wtorek na Felsztyńskiego", „13 trupów 
w zwęglonym samolocie", „Szewc z Lutomier-
1lta zadusił Józię Kuzio alias Zośkę Pomidor" 
/td. Dlaczego nie czytam? NJe znoszę dreszczy­
ków. Tych, które zwiastują grypę, tyfus oraiz 
niezdrową sensację. 

Od pewnego czasu nfe mogę jednak unik· 
nąć „kroniki wypadków". Wszystkie p1"isma po· 

-dają fe na pierwszej stronie, wywołując 
'dreszcz nie tyle sensacji, lle oburzenia i nie· 
wątpliwej zgrozy: 

„W nocy z drugiego na trzecl grudnla nle­
lłaleko dworca Arra.! wykoleił się pociąg idą· 
cy z Paryia. Katastrofa pociągnęła za sobą IJ­
cz-ne ofiary w ludziach. Przyczyną wyk-oleje­
nia było rozkręcenie szyn przez bojówki gaulli 
stowskie. Dw-0rzec l tory były pod dozorem 
policji". 

„Na drodze ze St. Antoine poUcfa francuska 
zaatakowała brutalnie robotników z fabryki 
„Soulannes". Użyto broni f gazów łzawiących". 

„Personel więzienia w Beaumettes przystą­
pił do strajku na znak prote.stu przeciw nie­
ludzkiemu traktowaniu zatrzymanych robotni· 
ków". 

„Pi/ani policjanci przypuścJJJ szturm do ma· 
nifestujących w Valence sur Rhone, zabijając 
f raniąc szereg osób„." 

„W Saint - Ruen znaczne stły policyjne u­
lferzyly na ludność pracującą. Liczne ofia..ry w 
wbitych I rannych.„." 

Przez wiele dni robomicy Frarncji staili w 
ogniu ciężkiej walki strajkowej, 'która - jak 
wiemy - ogarnęła 3 miMony ludzi. Niądoięż· 
ny i tchórzliwy rząd Ramadiera pozostawił po 
sobie pUJStki w s.'kairbie, chaos gospodarczy. 
drożyznę, nędzę mais franousikrich i - ułudne 
nadzieje 111a pomoc a.merykańs'ką, która ma być 
rzek..,.'110 cudownym balsamem, leczącym 
W5Ze~ie c!10roby i rany. Nowy irząd Schu· 
mma d Bl'Uilila, jeszcze bardziej reakcyjny i u­
legły wobec żądań zamorskiego imperializmu, 
rozpoczął działalność od wypowiedzenia woj­
ny klasie robotniczej, którą zamiena poko­
nać za pomocą represji policyjno - wojsko­
wych i drakoń&kich ustaw, bezpi:rzyfkładnyoh 
w historii Republiki Fram:usildej. 

Byłoby wielkim błędem mmiemać, żel walka 
ludu frarncUJSkJiego toczy się tylko o jego ma­
terialne interesy, o bochenek chleba codziem­
nego i godziwą płacę. Ta wailka ma bowiem 
da,leko szersze i ogólniejsze ·zmaczenie, a jej 
sens, przebieg i wyniki oceniać należy nde we­
dług kryteriów lokalnyich, fu"arncuos:kicli, lee-z 
pod kątem zmagań światowego ruchu robotni­
czego z potężną ofensywą międzynarodówki 
imperialistycznej. 

lud fram.cuski 6tawia czoło tej ofensywie 
nie tylko w imię swych doTaźnyich interesów 
ekonomicznych, lecz broni jednocześnie wol­
ności i swobód republikańskich, walczy o pra­
wa człowieka i obywatela, zagrożone przez 
siły reakcji. Lud francuski wakzy o rprawa 
nie tylko swoje, lecz o prawa wszystkich 
w ogóle ludzi, miłujących pokój i wolność, 
albowiem jeden jest dzisiaj front wojenny po· 
między imperializmem a demokr-acjq, i sukces 
lub porażka na jalkimkolwiek odcinku tego 
frontu wywiera wpływ i1;totny na sytuację 
wszvsbkich innych odcinków. 

Walka robotr>' -ów francuskich jest w swej 
istocie walka z obca interwenciq, z interwen· 
cją amerykuftskicgo ·imperializmu, który 

wyzyiskując cynicznie powojeJJne 'brudności 
na.rodów europejskich - sięga po władzę nad 
f\imi, praignie omotać je żelaznym łańruchem 
gospodarczej d politycznej zależnośd. Słabe 
i chwie4ne, częslf:o nawet s'lużalcze rządy nie· 
któryich państw euroipejskich, rpowoływame i 
llltrzymywarne przy życiu dzię'ki wyrażnej po­
mocy obcych czynntków imperiali~~znych 
stają się 'bezwolnym narzędziem w kh rękach, 
posłusznie realiz;ując program monol}olistów 
przemysłowyich i giełdziarzy z Wall-Stree<t. 

E>ramatyczna wallk:a proletariaJtu fra!llcusik.ie· 
go, w k·tórej czynny udziai bio•rą rówmież pra· 
cownicy umysłov.'li, ma na celu przeciwstawie­
nie się tej obcej a zachła'!lnej jnterwencji, ma 
na celu obronę god!llości i suwerenności Fran· 
cji, ataik:owanej dziś zjednoczonymi siłami za· 
morskich d rodzillD.ych reakcjonistów. To co 
dzieje się dz~ś n.a ziemi framcuskiej stanowi w 
dll!żej mierze amalogię do his'llpańskiej wojny 
domowej. Tam - też był przedsiębiorczy i 
ambibny gemerał, rojący o dyktatorskiej wła­
dzy. Tam też była inteTwencja obca - bru· 
tll'lna i jawna, w postaci ni€'Illieck:ich sarrnolo­
tów 1 włoskich „dywizji ochotnriczych". Praw­
da, we Francji nie fumkcjonuje dotychczas 
a;pMał pomocy zbrojnej z zewnątrz, p. Schu­
man rposługuje się własnymi środkami stratte­
gicz.nym!, - mimo to przecież wiadomo cafo­
mu światu, gdzie znajdują się źródła dyiploma· 
tycznej i gospodarczej presji, której wynikiem 
jest dzisiejsza sytuacja Francji. Przyjazd do 
Paa:yźa J. F. Dullesa, jednego z najba•rdziej gor­
liwych „alktywis.tów" imperialiZlI!lu i z!!anego 
podżegacza wojennego, mówi więcej, ni.ż całe 
S'llpalty do111iesień i komentarzy praisowyich. 

Nie wo,Jno zapominać, że Interwencja obca 
przeciwko ludowi hiszpa11Gkiemu s.ta1ła się 
wstępem do ro7<pętania ofensywy faszyzm11.1 w 
&kali świafowej. Dzisiaj, w jedenaście lat póź­
niej, nie możemy dopuścić, by interwencja 
obca - na razie jeszcze nie z.brojna - prze· 

ciwko ludowi francuskiemu miała się stat pij.I 
czątkiem równie szer.oko zakrojonej ofensywy 
iim,pe ri ailistyiczn ej. 

Wydarzenia zachodzące we F'fam.cji mafii 
podłoże międzynarodowe, są jednym z e.pizo• 
dów decydującej kampanii, prowadzonej prze1l 
robotni&:ów całego świalf:a w imię wo~nośa!.­
pokoju i postępu. Dlaitego też wa1ka ir~otni• 
ków francui:>kich musi się spa-tkać ze zroz.u.' 
mieniem, popa·rciem i pomocą !p'roleitaria:u 
wszystJc.i<:h krajów; wail:ka toczy się o sprawę 
wspólną i wspólne będą owoce zvrycięstwa -
lub gorzki zawód po'fażki. I 

Z inicjatywy K.C.Z.Z. poWlStal w Po~sc!I 
KomitM Pomocy dla r-obotniików francUJSkkhi 
z udziałem Związków Zawodowych, organizai< 
cji srpołecmych i młodzieżowych. Komiitet 
rozwinął j11.1ź szeroką akcję w ikierunku gro• 
madzenia zasobów pieniężnych i żywnościo~ 
wych dla ws.pomożenia walczącego prolclaria• 
tu Francji. Obowiązlkiem karżdego polsk1eg<> 
robo0tniika, ka:i;dego polskiego demokraty, 'każ-1 dego świadomego Pola:ka w ogóle, je& po• 
przeć a.keję Komitetu Po-mocy - szy'bko i j~ 
najwydatniej. Złożenie ofiairy na ten cel -a 
to 111ie aik:t filanlf:ropioi, to nie jalkieś „odcz~ 
ne", rzucone dlla USlpOkojenia sumienia. Taka 
ofiara jest natomias.t wkładem in.dywidiual•\ 
nym, wnie5ionym do wspólnego dzieła robot-. 
niczef walki i obrony, w urnę solidarnośd 
ludzkiej i proletairiackiej, k.tórej nakarzy wła.~· 
nie w chwili próby bezW"Lględnie obowiązują. 
Lud Framcjl - roradzony ipr;r.ez „socjatistycz~ 
nych" przywódców w rodzaju Bluma, rozstrze• 
liwany !Ila rozkaz „soicjaiistycznych" nini• 
strów Moch'a i Meyera, - jeslf: dziś na pieT• 
wszej linii ognia w walce przeciw fa'Szyzmowl 
i imperializmowi, przeciw reżymowi niewol· 
nictwa, głodu i wojny, o wolność I pokój. Jerro 
walka jes.t naszą walką. Pamiqtajmv o tvm. 
Lud Framcji trwa w walce. Musimy mu po~ 
móc. Bolesław Dudziński. 

„W Rouen pollcja rozpędzała tłum przy u· 
!yciu gazów lzawiających„." 

-„Na przedmieściach r-obotnlczych Ma.rsylil 
~oszlo do poważnych l krwawych zajść„."' 

Piekł'o męczarni i synonim zbrodni „ 

tragedii Ośw· ci 
Wypadki powy:tsze należy zallozyć bez· 

sprz1>cznfe do kalegorff kryminalnych, przy 
czym kryminał jest tu !pecja/nie ciężkiej wa­
gi, gdyż bierze w nim udział rząd i jego ,,orga 
ny „nlebezpieczeń.!twa". 

W wypadkach tych fest, oczyw!Acle, tel coA 
aensacyjnego. 

Krew - lorlury - masowe morderstwa 
Przed kJlku dnlam! przyjechał d-0 Pa.ry"ła 

doradca ekonomiczny i polityczny delegacj! a­
merykańskiej na sesję Rady Ministrów Spraw 
Zagrnnirznych, Foster Dulles, który udzielil 
pewnych rad w sprawie lJ.nli/ postępowania 
przywódcy „socjallst-Ow" francuskich L. Blu­
mowi J „socjalistycznemu" sekretarzowi COT 

(Od specJalneqo wgslannlha „Głosu Robotnlczeqo0 J 

L. Johaux„. 

mele.r zabijal wJęźnlów łopatą„. za oik1rzyk: L- W Hsropadzle 1939 roiku ws•tąrpił do SS, • 
„Nie żyje wolna Rosja!" Plagge wyrwał język w maju 1940 rok.u już się znaJazł w Oświęci· 
żywemu człowiekowi... Był to jeniec raidziec· miu„. Bił i den.uncjowaił Po1aików„. Wozi~ er 
ki, k.tórego przedtem zlbń.ł na „ko1ilet" osik.ario- klon„. Rabował i ikTadł. Dziś zemaje w nie.o 
ny Buntroc!k... Tycli &trasz.nyich faik:Jtów jesit na.ganmej polszczyź'l1ie Jedyny s.poś.ród wwr.y­
!IllilÓstwo. Rz.ucajll je w twa,n: oska.rlo!llym SJtkich zbrodniairzy. Mówi oichym, urywam.ym 

'wszyscy bez wyjątku §wiadkowle. -głosem, co s.ekunda blednie i, oczywiście, wy-
Ta wizyta doradcy I podtegacza nie powln· 1 

na dziwić podzielonej na dwa obozy Francji. 
Przecież - jak mówi przysłowie - „gdzie 
dwóch (w Europie) się bije, tam trzeci faszy-
1ta (amerykański)". E. Tam. ---

Grabner Alice Orlowsky 
u dołu tłumacz'ka Czy O u L chce byt 

oszukiwany? Zaiste, dziwne są los11.1 koleje - powiedział 
w swoim przemow1eniu w pierwszym dniu 

Jest łacińskie przysłowie: ,,Swiat chce być procesu prokurato•r Gacki, - że w tym &tairym 
oszukiwany więc - oszukujmy (,,mundus Krakowie, w Muzeum Narodowym, w świąty­
vult decłpł - ergo decipiatur"). ni !kult'llry narodowej, rozgrywa się ostatni akt 

Przypomina mi się to przysłowie, w związ dramatu Oświęcimia. Bo Oświęcim - to sy· 
ku z następującym wypadki.em: Mieszlta so- nonim zbrodni, podeptania najprymitywniej­
ble w Łodzi pewien bogaty kupiec. Zajmuje szych praw człowieka. 
wraz z rodziną 2 pokoje z kuchnią, w któ- Jest to prawda. Aby słowa prokmatora 

Gackiego nabrały odpowiedniej mocy, przy· 
rycb znajdują się pierwszorzędne meble po- toczmy tylko • garść następu iącvich faktów. 
niemieckie. Otóż te meble nabył sobie wy- Falkty te, opowiadane przez świa'Cllków, dziw­
źej wspomniany kupiec (właściciel hurtowni nie działały na bestie w ludzkim ciele, zaisia­
włókienniczej) płacąc według mnożnika 10 dające dzi~ na ławie oskairżonych. Liebehen­
'właścłwa 'wartość tych mebli wynosi około schel niewyraźnie się uśmiecha. Mandel wzru­
pół miliona złotych). A zrobił to w ten spo- sza la czasem ironicznie ramionami, a Aumeier 
sób, że wysunął jako nabywcę swoją pasie1- zrywał się z miej>sca, ochryple prosząc o głos, 
bicę, która - z podobnych względów - figu- aiby znów tłumaczyć i zaprz.,eczać„. Ale fakty 
ruje jako właścicielka mieszkania. Okazuje są faktami, tak samo, jak krew jest korwią„. 
się więc, ze dla władz figuruje jako głowa ZBRODNIE, WOŁAJĄCE O POMSTĘ 
rodziny 20-letnia dziewczyna, która jest „Szczury ogryzały nie tylko trupy, ale i 
.,,skromną urzędniczką!" Urzędowi Likwida- chore !kobiety, które jeszcze żyły" - zeznała 

docent Uniwt>rsvtetu Jaa'.e'lari.~.1ciego, Kowal· oeyjnemu zwrócono uwagę (2 razy), że nabywcą 
czykowa. Tysiące chOTych zagłodzono na 

mebli jest kupiec, a nie „urzędniczl(a". któ- smierć a resztę odeslano do „gazu". Swla-
ra jest właściwie na jego utrzymaniu. ale dek dr Koki uszkowa widziała potworne mor­
kontrolerzy jakoś nie mogli wykry(, - Z derslwa, dolrnnywane na matkach i noworod· 
WIADOMYCH TYLKO IM PRZYCZYN, kto kach oraz zabiianie zastrzykami i wprost ło· 
jest faktycznie nabywcą tych mebli: bogaty ,' patami dzieci polskich z Zamojszczyzny„. 
kupiec, czy „urzędniczka". I tak to s'ę sta-1 W tej orgii mo·rderstw na oddziałach ko· 
ło, ze bogaty kupiec naby\ sobie tanio dro- bie<:'ych: . i dziec!ęcych rej wodziły Ma<ndel, 
gie poLiemiecke meble. Nasuwa się pyta.nie: , godna jej p l ..,cn1ca, Teresa Braindt, oraz oty­
Czy na prawdę OUL chce być oszukiwany?' la i stras-'' w swej „krowiastej'', pozornej 

Pracująr.y inteligent. apatii, Alice „von Orlowsky". 
OD REDAKCJI Mmdel słucha zeznania z wyraźnym 'Z'llU· 

':fen skromny „kwiatek" nie jest, nie1>tety. dz en: ~m, lecz „_won Orlows.ky" formalnie kur· 
odosobni n czy się pod kazdym słowem. To ohydne bab· 

· 
0 y. , . Is-ko, które dziś tak trwożliwie spogląda na 

.Adres ~upc~ o kt?.ry.m mo':"a. w llśc~e „pra wszystkich, chodziło ubra.ne w mundur SS, u-
c1;11ąc~go mtehgenta J:ik. tez mne ~ieka~e zhrojone w pistolet, z biczem.w ręku, bilo, ko· 

· h1Jtor1e podobnego rodzaJu są w pos1::i.dan10 pa/o, maltretowało więźniów i więźniarki... za 
naszej Redakc;;· Byłoby bardzo pożyteczne, pa/en.ie papierosa .,Orlowsky" bila na śmierć ... 

Ta.k wyglądały stosunki w osławionym o- piera się wszystkiego„. Nie wiedział, był :mnu­
b<Y.r!e, !który ,;zmiewleśdaly" z wyglądu SS- &zony„. Ale demaskują go świadkowlie, OiPO­

owski „gen1leman", nazwał sanatorium„. wiadając o biciu, doniesieniach, kradzle:żacl!. 

„ODBY1NICA SWIAT A" 

Kremer naipisał w czasie swego pobytu w 
Oświęcimiu pamiębnik, w którym opisuje 
wstrząsające szczegóły z tego, co tam widział· 
Bezpośrednie wrazenie tego osobliwego „nau­
kowca", grzebiącego się we wnętrznościach 
żywych ludzi i kairmiącego mikroby „bUJ!ioQ­
nem ludzil.dm'', są wysoce chairakterystyczne. 
Pod datą 2 września 1942 r. Kremer pisze w 
tym pamięt.niku: 

„Po raz pierwszy byłem obecny przy tzw. 
„Sonderaktion", tj. gazowaniu więźniów. W 
porównaniu z tym piekło dantejskie jest ko· 
medią". 

8 września „He!lf Doktor" zaipisa.ł: 
„Dziś bylem przy tzw. „akcji specjalnej" 

„muzułmanów", tj. więźniów, nie zdolnych 
do pracy z powodu osłabienia. Miał rację 
oficer, który mi powiedział, że znajdujemy 
się tu w „odbytnicy świata". 
Ale Kremer sam bymajmniej nie stara~ się 

usunąć od tej krwawej makabry. Te.n ,.lekarz" 
nie tylko prowadził doświadczenia na żywych 
i martwych, ale również konfiskował przyby­
łym więźniom warl<lściowe aTtY'kuły, głównie 
mydło i perfumy, przesyłając je swej rodzinie 
do Rzeszy. 

RENEGACI NA ŁAWIE OSKARŻONYCH 

Jest ich dwóch: Paul Szczurek, renegat z 
Chorzowa, hu,tnik z zawodu, Niemiec, przyna­
leżności państwowej polskiej, k·t6'ry w roku 
1940 wstąpil do SS. Szczurek - to ty:powy 

I głos Breitwiesera coraz bairdziej za.lamuje 
się i drży„. Siada zrezygmiwamy z pow.rotem 
na ławę„. 

JAK SIĘ ZACHOWUJĄ ZBRODNIARZE 

Oskarżony Muhs.feld odprowadz11l tra.nspm:­
ty żydów do komór gazowyclh. Kie<ly mówi 
się o nim w traik:cie pro·cesu, jes•t wyraźnie z 
tego zadowo.Jony. Gra rnię gwiazdora filmo­
wego: chętnie pozuje fotografom, uśmiecha się 
do publiczności. Mam.del clrębnie i wes.oło rorz­
mawia ze swymi sąsiadami - liebehenscl1e­
lem, Aumeierem oraz Grabnerem„. 

Frau „von Orlowsky" ożywia się w przer­
wach. Jej otyła, „krowia1sita" twan traci wy· 
raz trwożliwego niepokoju, wyjmuje z kie· 
szeni płaszcza jakieś jedz.enie i we5oło roz.ma­
wiając z do~ć przystojną Da:nc, posila się. 
Da111c z zaci e.1<awiem'om rozgląda się po sa11i„. 

A jednak za tą maską udanej, hezczel!llej 
non3za lancji wyczuwa się zwierzęcy strach J 
bestialską nienawiść do wszystkiego, Ct~ ota­
cza tych godnych przeds tawicieli „herre1wol­
ku"„. Do·statecznym jest spojrzeć na nerwo~e 
ruchy, na spojrzenia, rzucane z ukosa j blr.i· 
kawict .·,. w kieruTuku sali, ławy prokuiraito• 
rów, na stoły dla prasy„. , 

Mały szczegół: apetyty służą wszystk.lm 
zbrodniarzom. W więzieniu ciągle domagaj~ 
się „repety". I tu „arystokraci" rywali im ją ze 
zwykłymi „unlerfuehrerami". Podo,bno Man­
de'1 ponadto żądała coś lekkiego do czytania. 

DWÓCH SCHUMACHERÓW 

przykład sadysty. Zwyrodnialec, o nis'ki.m Przestroga„. Czy alby dla ws.zyistkkb't... 
czole, z lekka łysiejącej, nieforemnej głowie wzrok mimowoli pada na pusty stół prasy 
i spłaszczonym nrnsie. Siedzi dziś nierucho- anglosaskiej. Dziwnym zbiegiem okoliczno­
mo na środkowej ławie, między ko'1egami po ści, jeden z oskarżonvch nosi nazwisko Schu­
fachu, patrząc bezmyślnie na wszystko i auto- machera. Może i jaki krewniak tamtego, w 
matycznie powstając z miejsca, gdy z ust każdym raz.ie - duchowo z tego samego pnia 
świadków pada jeg'° nazwisko. Zatrudniony się wywodzi. Obaj s-łużyli w gestapo. Jest ni­
był w krematorium. Ze specjalnym upodoba- SJki i krępy, o bydlqcym wyrazie twarzy. Za­
niem z!1ęcal się nad kobietami. chowuje s.ię dziś, jak a11.1tomat, aipatyczny na 

Drugi renegat - to blady, nie wysoki, o wszyslJrn, C'O się dzieje dookoła niego. Bił, za­
pociągłej twany i sterczących wło5a.ch, mło- bijał, rabował i mordował, jak v.rszys.cy inni„. 
dy jeszcze zupełnie człowiek. Siedzi tuż za Szkoda, że ci, którzy usiłują podtrzym:ić inne· 
kobietami. Wstaje niechętnie z miejsca, gdy go Schumachera, nie widzą jego imienni!(a 'Z 
wymieniają jego nazwisko. Wyraźnie sta.ra się ławy oskarżonych, nie słyszą krwawyich dzie­
zatwszować, nie zwracać na siebie uwa·gi, trzy jów tego zbira. 

gdyby l5ompetent~e czynniki zainteresowały .„Grnbner za jednym, zamachem „wykoń-

ma twarz ukrytą w dło,niach. Nazywa się Bo m_iędzy tym a ta~tym je'51 jedna tylko 
Breitwieser. Pochodzi ze Lwowa, gdzie ulkoń- różnica, ten iuż nie hędzie niiał 1'1"żno5ci mor­
czył prawo. A wiec ies-t. raczej by! prawnj-j dow~ć. a t~1r•emu jeszc~e chcq tę spos„bnn.§ć 

cile ty!W prawalPP czyi" 12 ty~ ięc y jeńców radzieckich. „.Au- kiem„. drić .r c. I'ow. 



Str. 4 GLOS ROBOTNl~ZY Nr. 340 

Prot. Jan Uuszqńshl 
Dziekan Wydz. Farmaceutycznego U. t. 

Ol o 
Jarzyny i owoce, jaBco świeży pokarm ro· 

nlinny, są koniecznym uztlipełnieniem na-szego 
codziennego pożywienia. Niezależnie od ro· 
d~aju na5zego podstawowego pożyyrienda -
czy będzie się ono składa<lo z mięsa i prod1Uik· 
tów mlecznych, czy z chleba, grochu i produk­
tów mącznych - musimy spożywać co pewien 
czas pokarmy ze świeżych, soc1ystych roślin. 
Przyczym ci, którzy jadają poikar-my mięsne, 
potrzebuią większej różnorodności jarzyn, o· 
woców il przypraw roślinnych,, niż w.egetl!Jria­
nie (jarosze). LiUdów wyłącznie mięsożernych, 
mogących się obywać bez zielenin, na świecie 
nie ma. 

To samo r-0blą nasi wieśniacy, dla których 
mięso je6t rarytasem, jaidanym jedynie w cza­
sie uroczys'lości. Pod&tawowym pożywieniem 
naszego wieśniaka są ziarna roślin w postaci 
chleba, kluisek, ka.szy, grochu, fa.soli, a jednwk 
I to pożywienie uzupełnia on zaW62.e polew­
kami z zielonvch rośljn: szczawiu, kaJ!>Usty, 
buraków. Sam iMtyrrtl~t dyktuje cz1owiekowi 
racjonalny sposób odżywiania. 

NIERACJONALNE ODŻYWIANIE 
Każdy normalny człowiek lu·bl owoce. 

Szczególnie pożądają ich dzieci. Do1Plero do­
brobyt I pogoń za fałszywymi wwrami mody 
rngranicznej, za „wykwintnym" pożywi~niP_m, 
nauczyła na.s psucia swych ipokarmow i me­
racjona•lnego odżywiania. Najbardz~ej niera~· 
jonalne odżywianie epo•tykamy wśrod zamoiz· 
niejszej ludności wielkich mia~t. która hołdu· 
je wyłącz.nie poka1rmom mięsnym i ~lecznym, 

m n 
Wszaik sam instynkt WIS.kazuje nam tę drogę. 
W razie cięź-szej clwroby zarówno człowiek 
jak i zwierięta „tracą apetyt", tj. nie eh::-~ 

przyjmować pożywienia. Wiemy również do­
skonale, że przy ciężkich, gorączkowych cho­
robach Lub zachorzeniach przewodu pokarmo­
wego i wątroby pacjenci głodują nieraz w 
ciągu kilkunastu dni, pnyjmując jedynie klei­
ki i kwaskowate narpoje z owoców boga.tych 
w witami!llę C (cytryny, pomarańcze, porzecz­
ki, żurnwiny, maliny). Pochodzi to stąd, że nor 
ma1lne t·rawienie i przyoswaja.nie pO'karmów jest 
zakłócone, a zaipotrzebowanie witami.n (zwła­
szcza witaminy C) znac-inie wzmożone. 

NARODY I KUCHNIE 
Sposób odżywiania ma ogromny wpływ na 

zdrowie, a nawe.t psychikę (stan duchowy) na­
rodu. Rodzaj i Slj)Osób przyrządzania pokar· 
mów w jakimś kraju nazywamy w mowie po· 
tocznej ,,kuchnią" danego narodu, a ulubione 
potrawy - „na.rodowymi". Mówi się powsle· 
chnie, że ,,kuchnia" polska i małorosyj'>lca jest 
dobra i smac7,na, francuska - lekka ! wy­
kwin.tna, angieloska - ciężka i paskudna. Na 
podstawie wla1snego doświadczenia mogę to 
ca~kowicie potwierdzić, 

POTRAWY POLSKIE 
Zasadniczym da.niem, bez którego nie mo­

żemy sobie wyobrazić naszego polskiego obia­
du, j06t s.ma=a zupa przyrządzana z jarzyn i 
wloszc:zy7Jl1. Jeśli -są nawet gotowane na mlę­
siie (częściej zaś na, kościach). to mięso w nich 
odgrywa rolę dodatku smakowego 1 okrasy. 
Drugim - 6wego rodzaju ,.narodowym" da· 
niem naszej kuchni są gęste papki roślinne 

(bigosy, kasze, 5zpinaki, grochówki, ta•rte zie­
mniaki). 

0

do których mięso pieczone lu'b 5ma­
żone je5t swego rodzaju sutszym dodatkiem 

iu 
Na ten imty dodatek większość naszych wło­
ścian i robotmków rzadko może sobie pozw >· 
lić. Ale dzięki tej przewadz.e pokarmów r JŚ· 
Jinnvch nasza polska kuchnia j~t smaczna. 
Smaczn~ potrawą jest ta, którą chąt11ie jdd!I· 
my, a jadamy chętnie to, co w danej cnwili 
Jest naszemu ustro iowi potrzeb0ne. 

JODl:.OSPISY INNYCH NARODÓW 
W kuchni francuskiej główną rolę odgry­

wają sałaty w roślinie, których Francuzi mają 
wielki wybór. Porządnvch i smacznych ziup 
Francuzi prawie nie mają. Ta!k zwane ZllPY 
francuskie to marne i mdłe klei1ki. Mięsa uży­
wają Francuzi mało (pół kmczęc!a W}"Stari:za 
na całą rodzinę) i to przewaiżnie jadają ptac­
two, ryby, kra.hy, krewetki, nie garo·iąc na­
wet ślimakem: i żabami. Królik jest „wielką" 
1.w!erzyną, a szyn.ka i klelba·o;a nale.ż11 do dań 
wykwintnych. Zami115t swych kiej)Elkich zu;i 
używają Francuzi przy dziennych posiłkach 
wina, które pijają rozcieńczone podwójną !lo­
:lcią wody. Nawet do najta!1szego obiadu w 
polJ'ządnej jadłodajni otrzymuje się jako danie 
obiadowe ćwierć litra wina. Na wety (deser) 
zjada Francuz kawałe..k sera (mają ich sto k'.1-
kaodzieosiąt odmian) lub owoce. Do tego skrom­
nego obiadu zjada jedna.k Framouz duże Ilości 

białego chleba. Ta „lekka" dieta czyni z Fra.n­
cuza człowieka mrhPweqo, we-sołego, pne­
ważnie o lotnej l biyskotliwej inteligencji, ale 
nje lubiącego ciężkiej pracy li wys1Ndw !i-
11:ycznych. 

Anglia była krajem bogatym, do którego 
przywożono najlepsze mięso z Argentyny i 
Australii, masło - z Kana.dy i Danii, jaja -
z Belgii (a teraz z Polski) oraz naj1p'ękniej.sze 

jarzyny z Francji d Holandii. Mając najlep· 
sze z ca.lego świata rproduk~y. potraif1~ ie An-

glicy w genia.Jny spo66b „paskudzić". kh zu· 
py -to obrzydliwe klajstry, których chętni e 
uni kają, a jarzyny są pa5kudnie wygotowane 
i bez smaku. Podstawą dwu głównych posił­
ków dziennych Anglika jest mięso (befsztyk, 
rozbef łub pieczeń), przyrządzone bez smaku i 
przyprawiane na stole różnymi 60sami z „fla· 
5zeczek", Dzięki rozpowszechniemu różnych 

sportów pozornie znosi Anglik dobrze to C ; EJŻ­

kie pożywienie, które go czyni ociężałym i 
niezbyt „lotnym". Nie mają oni weso!oścl 1 
dowcipu Francuzów oraz tempera:nentJ ! zdol­
ności Polaków. Angielski mecham.ik, obslugll• 
jący precyzyjną maszynę, staje się bezradny, 
gdy go postawić przy innym typie maszyny, 
a polski majster bardzo się łatwo przysto5-0• 
wuje do nowych W}"nalaZ<ków. Dla'.ego Da· 
szych robotników zagranicq bardzo cenią i sza• 
nuje. Patrząc na d-0brze odżywionych i WY" 
spcrtowanych Anglików, możnaby sądzić że 

6·1 wydajniejsi w pracy, niż nasz - często nie­
dożywiony i mizemy robotni1k polski. A ty:n­
czasem co mówi ;najnowsza (z maja br.) staty• 
stytka wydajności pracy górnikówr 

Wydajność dzienna wydobycia węgla wy• 
nosiła w maju 1947 r.: 

w Po•lsce 1.682 kilogramy 
w Anglii 1 .440 
w Fr1!ll'lcji 959 „ 

Do tego na.Jeży dodać, że w Anglii i Arne• 
ryce Północnej jest baTdzo rozqmwszechni:my 
k.a·tar 4 wrzód żołądka oraz jęst największa 
śmiertelność z powoodu r.a:ka. 

Nie zazdrośćmy iprzefo ani z<lrowia, ani 
„kuchni" Anglikom. Pozostańmy iprzy naszej 
poloskiej kuchni, w której przewagę mają po­
karmy rośli;nne, a mięso bywa dodatkiem i o• 
krasą. 

a bal'Szcz, kaipuśniak, chłodnik uwaza za po­
karmy „chamskie", wodniste, małopcżywne i 
trudnost·rawne. Jeszcze dziś - clioć jwż rza­
d-ziej, niż to bywa.ło dawniej - uważa się 
owoce i zieleniny za najbardziej niebezpiecz­

aż i z dróży do Mo k 
Byliśmy gośćmi Komitetu Słowiańskie-§ Po defiladzie wojskowej - na Pl. Czer- rzeni wyjątkowo pięknymi głosami. Fabry• 

ny i zakażony poikarm, kitóry się jada z naj· 
większymi ostrori:rrośdami. Jabłka, gruoszl{t, 
winogrona obmywamy częstokr.oć pned zje- -
dzenlem w przegotowane] wodzie, me obmy­
wamy jednak wędlin, serów i ~ał1ar~t mięs: 
nych, chociaż sit one dosikona•łym1, ipozywkam1 
dla różnych zara11ków ohorobotworc~ych. ?':>· 
mywanie owoców motywujemy komec:z.noscią 
i;płókania z nich zarazków chorobotwórczych. 
Jeót to pogląd w zasa.dzie słusi.ny, a:le chcąc 
być konsekwentnym należałoby jeszcze .sta: 
ra:nniej otbmywać węcl:Hiny, ildwe ty.god.niam1 
leżą czasem na 01twartych strag-anach na ryn­

go ZSRR. I muszę stwierdzić, że gościnność~ wony napłynęły fale różnobarwnych ko- ka ZIS posiada też swoją drużynę sportową 
Komitetu była prawdziwie słowiańska - lumn młodzieży - pięknie to wyglądało. „Torpedo", którą w roku ubiegłym oglą­
przyjmowano nas serdecznie. Samo miasto A potem długi pochód ludności Moskwy - daliśmy na boisku łódzkim. 

ku lub na półkach sklepowych. 
odrazu zrobiło na nas wrażenie imponujące robotników i inteligentów radzieckich, wzno Ta fabryka - kolos - jest wzorowo 
- szerokie, szerokie ulice, monumentalne szących entuzjastyczne okrzyki na "ześć zorganizowana i ciągle jeszcze rozbudowuje 
gmachy, niezwykle ożywiony ruch uliczny swoich wodzów i pokojowej odbudowy eię. Cale szczęście, że nie każdy zaTaze'k chO'J'o­

botwórczy ipo~knjęty przez nas wywołu)e. za­
każną ohorobę. Gdyby taQt było, to naiw1ęk­
i;zą zapadalność 111a choroby I śmiertelność po­
winniśmy 6iPOlkać wśród lalkarzy, obsługi 1>Z1Pi­
ialnej i aptekairzy. Tymczasem teik nie jest. 

„SKAitBINWE BR.utDU" 
Ną,jwię'kszą „sk:aTbndcą" b.rudu 1 W6zei1Jtlch 

urazków są banknoty parpierowe, !które tros­
kliwie pielęgnujemy w nigdy nie mytych port­
fela.eh i portuwnetkach. Ale i brudne bamkno­
ty nie szkodzą nam bardzo I szkodliwszy jest 
raczej ich ,,niedobór" ndż ,,nadmiar". Nie l~aj­
my się przeto szikodliwych z·arazików na po­
karmach roślinnych. Jalk stwieroził dr H. Much 
żywych roślin nie można zaka"Lić !lllp. =azlka­
mi gruźlicy, al'bowiem zarazik•i te po W6trzyk­
nięciu do tkanek rośliny zostają ~am 5zybko 
zniszczone. 

CO MÓWI DIETETYKA? 
Dziś w nauce o racjonalnym odiywia0niu 

(dietetyce) nie mówi się wyłącmie o b!a1ku, 
tłuszczach i węg'lowodana.ch, lecz zaznacza się 
wyraźnie ,i:ż pożywienie musi zawierać odpo· 
wiednią ilość soli mineralnych, bez których 
występują za,burzenia „głodu mineralnego" 
oraz uzupełniających składników p-0karmb­
wych, wśród których najważniejszą wlę od· 
grywają wMaminy. Poka.rmy zwierzęcego po· 
chodzenia mogą nam w zupełności, a nawet 
w inadmiarze, dostarczyć białka i tłm;zc.zów, 
a1le są ubogie w węglowodany, których musi­
my s.pożywać cz-tery rarzy więcej niż białek; 
uboż.~ze są również w sole minera.Jne, zwlasz· 
cza wapń, po'l·as ii krzemionkę, oraz uzupełnia­
jące składniki pokarmowe, k>tórych wytwómią 
są w pierwszym rzędzie organizmy roślinne. 

Należy pamiętać, że chocia!i pokarmy ro­
ślinne &ą na ogól uboższe. w bial!ko niż poka·r­
my zwierzęce, tG jednak U'!Ohój nasz lel)liej i 
dodcładniej wy.korzyistuje białko roślinne, gdy 
ze 6pożytego biaalka zwierzęcego znaczn3. 
część nie zostaje zużyta do odbudowy tkane.le 

- pieszy i kołowy. Oczywiście nie sposób ZSRR. Równie! i wieś radziecka leczy zadane 
t.u nie wspomnieć o metrze moskiewskim. Aktualne zagadnienia odbudowy Związ- przez wojnę rany. Przekonaliśmy się o tym. 
Każda z 52 'stacji metra jest swoistym arcy ku Radzieckiego obrazuje urządzona este- zwiedzając niewielki kołchoz „Kłos" poło­
dziełem sztuki. Ale na szczególną uwagę tycznie wystawa .~tór!ł szczegółowo zwie- żony o 70 km. od Moskwy, a po drodze po­
zasługują dwie stacje zbudowane podczas dzi!iśmy„ Interesujące są cyfry mówiące\ dziwialiśroy słynny kanał Wołga - Moa-
wojny w 1943 i 1944 r. ( !) - stacje im. o rozmachu rozbudowy. W ciągu bieżącej kwa. · 
Partyzantów i im. Kaganowicza. Czyż te pięciolatki plan przewiduje budowę 5.900 Ale nie tylko gospodarczo d~wiga się 

stacje nie są symbolem odbudowy, rozbu- przedsiębiorstw, czyli 3 przedsiębiorstwa ZSRR. W zachwyt wprawiają osiągnięcia 

dowy i siły Związku Radzieckiego? dziennie! kulturalne - upowszechnienie kultury, -
Każdy dzień pobytu dostarczał nam no. Misliśmy możność zwiedzenia wytwórni podobnego zjawiska w tych rozmiarach co 

\vych ciekawych spostrzeżeń, nowych dowo samochodów im. Stalina - ZIS - jedną w ZSRR nie ma w żadnym kraju. 

dó:V żywotr;o~ci i mocy państwa zwycię- z. największych._ Pracuj.e tu 25.000 ro~ot- Byliśmy w szeregu teatrów moskiew­
skiego socJahzmu. ników. Olbrzymia kuźma wyposażona Jest skich _ Moskiewskim Teatrze Artystycz· 

W ~rzede~ni': . ~więta Rewolucji Li~to- w hydr.ai;liczne mło~y. Wielka odlewnia j~~t nym, t. zw. MChA-cie, w Wielkim Teatrze, 
pa~oweJ :-:wiedz1lis~y Ma~zoleum Lenma. całko:vicie zm:ch~mzowe.na. Przyglądahs- CDKA, w teatrze komsomolskim i ogrom­
Kazde sformułov;~me bę~z1e frazese,m w~- m'/ się montazow1 nowoczesny~h s_a.mocho- nie ciekawym teatrze kukiełkowym Obraz­
bec nav.;ał~ mysh, ':czuc, wzruszen, kto- dow osobowych typu „ZI~ 110 . Niezwykle cowa. w~zędzie dobry repertuaT, wysoki 
ryc!1 dos:via~czył kazdy z nas, ~~trząc. w s~ybko, b? systemem ta~~owym odbywa poziom gry scenicznej, doskonała reżyseria, 
obhcze ~elkiego ,Wodza Re.w~lucJi, gemfl;l· się x:iontaz samo~~odów c1ęzarowych - co piękne dekoracje. Publiczność moskiewska 
~e~o ~orcy pa~stwa s~cJahzmu. . Le1~m 5 mmut „~chodzi got~wy samoch:ód. tłumnie zalegająca salę _ jest ogromnie 
zyJe: ~yJe w lud;Z!a<'h Zw1~zku .Rad~ie~kie· ~obotrncy ~arzy~taJą ze wszelkiego ro- „teatralna", reaguje bardzo żywo. 
go, zyJe w zwyclęstwach i os1ągmęciach, dzaJu urządzen soc3alnych. Fabryka ma z t t . d . k' . . l'ś • 
·żyje w potędze ZSRR. własne sanatorium, piękny żłollek, przed· ar ys ami, ra. ziec 11?11. mie i my moz-

0 tej potędze, imponującej sile Związku szlw1e, własną pora<lnię lekarską; 250 le· no~ć zapozn~c .się u m~mstra MJiłot~wa, 
Radzieckiego, świadczyła wspaniała parada karzy fabrycznych czuwa nad zdrowiem po cz~s f rzylęcia, urz.ą zoneg? a h or­
w dniu 7 listopada. Na Placu Czerwonym robotnika. ~i.:su :VP oma Y?Znego 1 za;gramszi:iyc .go­
oglądaliśmy z trybun olbrzymią rewię sił Zadziwił nas l'Ozmach pracy kulturalno· sci. Występ~wa~i tam .zna~ artysc~ so~ec­
zbrojnych ZSRR. Piesze i zmotoryzowane oświatowej, siedliskiem której jest wielki cy-:- Kozłowski, Lem1eszynska, M1chaJłow~ 
oddziałv Armii Czerwonej przedefilowały klub - świetlica. Istnieje biblioteka cen- Dawid?wa'. ~oryse~ko._ • . 
przed Mauzoleum Lenina, przed przedsta- tralna - fabryczna i szereg bibliotek od- . Zwiedzihsm~ :owmez m~ea moskiew• 
wicielami rządu radzieckiego i partii bol- \iziałowych. Fabryłi:a posiada własny teatr skie - Kreml i Jego ~spaniał~ bogactwa 
szewickiej. Przedefilowały sły1111e „taczan- z dużą sceną obrotową. W teatrze tym - pałace z XIV, XV, l ~I~ wieki~. ~abyt­
ki", „katiusze" i setki czołgów, których występują kilka razy w tygodniu ar.tyści kowe e~sponaty o wysokieJ wartosc~ arty• 
moc uderzenia poznał na własnej skórze scen moskiewskich, (gdyby tak i w na- s~yczneJ :przechow~1wan.e są ~tar~pme .. Ty· 
wrÓ"' niemiecki. szych świetlicach pokazali się artyści łódz- s1ące, tysiące ludzi maJą moznosc obeJrze· 

Na uwagę zasługuje fakt, że można by- cy!), zespoły fabryczne, wyświetlane są nia, sk>.u·bó':", które ,ongiś były własnością 
ło zobaczyć motory wyłącznie sowieckie też najnowsze filmy. Przed naszą delegacją carowi mozr.cwładcow. 
typu ZIS, Jarosławskich Zakładów i GAZ wystąpiły tu w repe.r_tuarze pieśni ludowych Nie sposób opisać wszystkie wrażenia: 
(fabryka im. Gorkiego). 2 robotnice i 1 robotnik - wszyscy obda- z naszego pobytu w Moskwie - jest ich 

zbyt wiele. A przecież zwiedziliśmy i to po-

~ui~r~gs~~~ ~;~ó;:°iedopałków" zatruwa czę· Sądy Oby01atelskie rozpoc"e9 dzia alnos' c' 
Zaletą pokarmów mię5rrych jest fakt, źe · iCV I ~ ii113i 8 

zawierają z11zwyczaj zna~e ilości tłuszcZ'J, W • ł • • h f I • p ' k" 

bieżnie tylko stolicę tego wielkiego kraju., 
Wszystko, co widzieliśmy świadczy o nie­
spożytej sile ZSRR - naszego sprzymie· 
rzeńca - ostoi pokoju. 

dającego przy spalaniu w U•E·~roju znaczne i1lo- styczmu powsiame fC s o na eren e OaS I 
ści ciepła (dwa 'fazy więcej niż węglowodany Pisaliśmy i'uż 0 Sądach Obywatelskich, któ- rlla :óżnorodnych środowisk społecznych 
i białka), co ma ważne znaczenie dla miesz- · j · i· ·· 
kańców północy, zwłaszcza w okresie zimy. re powołane zostały dekretem, obowiązują~ym ludności wiejskiej. robotmcze i mte igenC]l. 

,,.,., . j . . już od roku. W naszym województwie p-o przedysknto-
Poza tym są one na ogól 5z r .,cie ~trawne niz Sądy Obywatelskie od':iążą w znacznym sto waniu zebranych przez czynniki sądowe i oby 
bogate w tłu5zcz i bia~ko nasioona rośli-n pniu Sądy Grodzkie, rozpatrywać bowiem będą watelskie materiałów, przekazanY':h Minister­
(groch, bób, 6ocrnwica, soja) aile to trawienie drobniejsze spory cywilne i karne przy u- stwu Sprawiedliwości, będue uruchomionych 
odbywa się dobrze tylko przy jednoczesnym dziale czynnika społecznego. kilka Sądów Obywatelskich, które wykażą, 
spożywaniu jarzyn 1 owoców. Jak się dowiadujemy, w styczniu nastąpi czy e:<.speryment jest słuszny. Pierwszy taki 

ZNACZENIE POSTU w całym kraju wybór ławników i sędziów • do Sąd powstanie w gminie Bartoszewice w po-
Zjawi5ko to tłumaczy nam wprowadzoną Sądów Obywatelskich spośród kandydatów, wiecie brzezińskim, oraz w powiecie radom­

}alrn naikaz religijny iru;tytucję postu, tj. bą.dż przedstawionych przez Rady Narodowe Miei- szczańskim. 
cał1kowitego po~trzymania się od po.karmów skie. Orzeczenia Sądów Obywatelskich będą Oddanie w ręce czynnika społeo::znego naj­
(np. u mahometain) bądź tylko od pokarmów I miały pełną moc prawną i wyroki będą wy- bardziej powszechnych spraw jest doniosłym 
I tłuszczów ~wierzęcych. Celem p06tu jest dawane w Imieniu Rzeczypospolitej. Proo::edura wydarzeniem wychowawczym. Wal:na rola Są­
umożliwienie ustrojowi oczyszczenia się l u- w tych sądach będzie tak uproszczona, że p~z- dów Obywatelskich wymagit, by na sędziów 
wolnienia od szkocWwych produktów przemia- wy będą mogły być podawane nawet ustnie. i ławników wybrano ludzi, którzy mimo braku 
ny materii, 111agromadzającycll 1>ię wsku•tek 'N całym kraju obecnie uruchomionych bę- wykształcenia pr11wniczego posiadają wysokie 
ni„wła.~iweao. jednosŁronneao odżywiania. dzie 100 takich sądów w różnvch d7Jelnica.o:h w<llorv moralne, ~vslowe 1 soołeczne, 

Krótki pobyt - zetknięcie się z ludźmi 
radzieckimi - robotnikami, inżynierami, 
kołchoźnikami i artystami, przekonało nas 
11aocznie, że idea braterstwa narodów sło.; 
wiańskich je&t codzienną treścil pracy bu„ 
downiczych państwa socjalistycznego. 

DALSZE TRANSPORTY ZBOZA 
RADZIECKIEG~ 

W myśl µmowy polsko-radzieckiej do kraju 
n:włyWają dalsze transporty zboia, które llo• 
ścią swą poważnie przekroczyły przewidywa­
ny plan dostaw. 

Na dii;ień 30. 11. b. r. zanotowano ogółem 
przybycie na graniczne stacje pols!de w Ja.­
godz' 'lie, Przemyślu, Terespolu I lnne 12.565 
waa-onów z ładunkie01 ZSZ.Sl4 ton zbo~~, 



GLOS ROBOTNICZY 

wzywa ogól prac ~wników PKP do akcii wsńólzati odnictwa WŁAD. KOWALSKI 
Wybaozde naszą otwertą szczeroś6 w 

ocenie Waszego wiersza. Napisal~cłe go 
wcale nieźle, ale tak, jakby mógł pisać chy­
ba wcale nie człowiek pracy. Czyż dla rolni­
ka ziemia w jesieni jest „smutną wclow11i"'l 

W drug~ dniu o-Orad Ogólnokrajowej N<1 · 
riady K0>Jeiany d'%kutowano mad zagadnie­
niem WS'Jlółzawodniotwa pracy w kolejnictwie 
na podstawie te-i: zawa1Ttyc'h w referatach oraz 
n-a rpodstaiwie wła1S.t1ych doświadczeń. 

Kilkudziesięciu delegatów m. il!l. Siadak z 
DOKP. Poznań, Pruis.zyński z Wairszawy, Chmie 
lewskJi -ze Szcz-ecina, R"U·dolf a: Kmwic pod· 
lcr~~lało'. że nie. ma ta~iego działu pracy w ko· 
le]mctw1e, gdzie wspołz.a.wodnktwo nie było· 
by możliwe. 

Dyrekfor depaTta.mentu mechainkznego Mini­
sterstwa Komunikacji - Mrodec1koi stwierdził 
że dzięki dotychczasowym, niedost<itecznie je~ 
szcze rnzpracowa;nyim 11>remiom już podniosła 

•i~ _ wydajMiŚć pra~y o 30 procent. Mówca u· 
wa.za za mdjW1Pełniej możliwe w wymiku pod· 
jęcia współzawodnictwa zwJęk6zenie tPj wy· 
dajn.ości o dailsze 25 procen•t. 

O pełnych możliwościach w..,;półzawodnic­
twa pracy w słu:żibie drogowej mówił m. i111. 
lillŻ. P~eclpełw - dyirektor deqJa.rtame;ntu od­
budowy. 

Mówca ,podkreśl-a, że stosowa11ie specja[­
ayich premn p.rzy iprzekuwan~u ito1Tów w dy· 
rek<:ji ka!bowidkiej i krakowskiej, stosowanie 
stawek &kordorwych przy .ro?Jbiórce Dworca 
Głównego w Wa'IlSzawie ti przy odbudowie 
mostu w Szczecinie, pozwomo rpodnieść za· 
rob~ pracownicze cz~to ponad 100 procent. 

L1C"lne były wyst'ijjpienia w.zywające rzgro­
madzol!lych do upowszechnienia ws,pó1zawod­
nic.twa i !Przepojenia całej masy ikolejairsklej 
świadomością, że kolejnictwo 'Wi!nno rpokonać 
w wyścigu pr.acownilków i ro'botniików ii!ll!lych 
przemysł'ów. 

·wyniki dys'kiusji 'Zreasumo·wał wiceyrze­
~dITTiczący ZZK, tow. Żukowsiki. 

W wy;niku obrad zgromadzeni jednogłoś­
me, wśrod -gorących oklas.ków p.rzyjęli rezo· 
lucję, która W7ywa ponad 350·lysięc1.:11ą ma· 
'ę ~ol~jarzy -polskich do natychmias towego 
p~dJ~ia w~połi.a.w~dni<:twa pracy w ikoaej· 
wctwie, kt0>rą zam1esiiczamy poniżej: 

REZOLUCJA 
Ob.rady Krajiowej N1m1.dy Koleja•rzy, po· 

łw:lęcone sprawie 'WfllpÓłzaiwodnlctw.a praicy, 
7Jalkończyły się wczoraj pnyjęciem •rezoilucjd. 

Po omówieniu ogó.Lnonarodoweogo 7l!Ułcze­
nLa w&pó.l:zaWQdinictwa pracy. rezo.Lucja stwier· 
ma, te: 

Podnieść sto-pę ty'C!owlł toleja.n.a mo~a 
ty11ko droglł zwię'ks.ze'lrla wyda-Onośd pracy i 
oibniten:ia koS'btów e~loaitacj1 i remontu ła­
boiru. Ruich współuiwo<lnictwa łącz;y klasę 
rolboilnkzl\, iponiewa:t słu'i:y jej celom. Dlate­
go Wmien stać się pod5t'8W10Wą s,pójlllil\ jed· 
l!Olitego fronJtu klasy .robotniczej. 

[)la ułatwie<nia rozwoju ruchu współzawod· 
nictwa. pracy ma PKJP ikonlecrne jes·t U51lJraw­
o4enle systiemu płac. W tym eeiln.I należy: 

1) Przeipracować lS1tiniejący 111a. PKP system 
~remiowy tak, a.żeby wzrost wydaj:no­
sci ip'facy . był lllaaeżycie 'W}'llla.gr<11d'Zany. 

2) Nailezy dązyć do uzalerż.inie:nia zarobków 
każdego praicown.ilka od jego włai;onej 
11>racy i pracy możliwie najmniej5zego 
zeGpołu :ws,póbpJ"aCQwni!ków. 

3) SJ"S'tem premiowy mUJSi być dosta.1eai:· 
111i& przejrzysty i umożiliwiający oblicze· 
lllie 'Zaro1biku .przez pracoWl!lika w rzależ· 
no,ści od zwie'lcszenia p:rocentu wykollla· 
nia normy. 

Nagr-ody za illajlepsze wyinilld pracy poiwdin· 
ny był: uistalone i !Przydzielone przerz aid!mia:ri· 
etraicję w porozumieniu z ZZK. 

Celem zwiękis.z&..ia wpływu ogółu pracow· 
nlków na jakość f ilość wyk°'nywarnej p,racy, 
należy wp.rowadzić we wszystkich jednoSitkach 
PKP! w 'Zaleooości od rodzaju służby, zwoły· 
'Wla411e nalfa.d warsztatowych, trakcyjnych, ru· 
chowych, drogowych !itd. W naradach tych 
winni brać udział opróa: danego zes.po·łu pra· 
cowników, przedstawicie.Je administracji il 
ZZK. 

Naralda przyjmuje 'Z uz.nainiem rz.arpowie·dź 
pnec:Lstawicieili Ministemtwa Kom1miikaoji u­
dzielainia jaik najszerszego poparcia ruchowi 

Przemysł wełniany 
walczy o pierwszeństwo 

We współzawodnictwie tkaczy pracujących 
na dwóch krosnach kortowych w PZPW nr 1 
pierwsze miejsca zajęły: Zofia Frankowska 
(152,7 proc.) i Irena Karbowska (150,5 proc.). 

W PZPW Nr 2 czołowe miejsca zajęli: Zdzi 
sław Frątkiewicz (160 proc.), Bernard Wajn­
gertner (159,6 proc.), Tadeusz Korliński (155,7 
proc.) i Franciszek Pilarski (153,8 proc.). 

W PZPW Nr 3 wyróżnili się: Hieronim 
Walczak (145,8 proc.), Bolesław Sobala ll45,8 
proc.) i Władysław Jóźwiak (141,6 proc.), a w 
PZPW Nr 35: Franciszek Spicwiński (155,9 
proc.), Wojciech Raczyński (149,4 proc.) i Jan li 
Staszewski (141,5 proc.). 

----
Kto pierwszy? 

6 grudnia we współzawodnictwie między­
fabrycznym w przemyśle bawełnianym pierw 
sze ·miejsce zajęły PZPB w Pabianicach wy­
konując zaqanie dzienne w przędzalni cien­
koprzędnej w 105,6 proc., w przędzalni śred­

nioprzędnej w 101,5 proc., w przędzalni odpad 
kowej y; 105 proc., a w tkalni w 108,3 proc. 

W\Spółzawodnictwa .pracy, uisprawnienia zaopa· 
trzenia materiałow-ego ~ narzędziowego, usipra· 
wnienia systemu premii i nagród 01raz opraco· 
wania miemików pracy większych obiektów 
kolejowych, s-łużb i dyre6ccji. 

Nairada odwołuje się do świadomości kła· 
sowej i poczucia paotriotyczn-ego ogół·u kofo· 
iaTZy, by wzięli &'Zeroki udział w rozwoju ma· 
sowego ruchu współzawodnictwa pracy. Do· 
tychczaisowe osiągnięcia kolejnictwa, ik.tóre 

Hel na Ka. 
laureatką n ągrody 

zawdzięcza.my ofiarnej pracy kolejarza pal· 
skie.go, dają gwC11rancję, że we.półzawoclinictwo 

pracy na PKP pozwo•li 111a da•Ls.ze usiprawinienie 
prncy kolejnictwa. 

NBJrada wzywa wszy'->tkie Zarządy Olk.Tęgo­
we ZZK, ZaTzą<ly Kół i Sekcje Fachowe, by 
is.porawę rozwoju wspóilzawodnictwa uc<.zyniły 

czołowym zadaniem >Swojej pracy pod hasłem: 
„PRZEZ WSPÓŁZA WODNJCTWO PRACY 

DO POPRAWY BYTU I ODBUDOWY PKP", 

o kiewiczowa 
muz zn ej m. lodzi 

Dnia 10 grudnia r'b. ipod iprzew-0dnlctwem • mierz Sikorsk.i - delegait PańSJtwowej Wyż· 
O·b. wiceprezydenta mia'Sta Eugein.iusza Ajnen· j szej Szkoły Muzycznej, ob. dr Wincenty To· 
kiela odbyło 6•ię posiedzenie Komitetu Nagro· maszewicz - delegart: P·rezyd.illlm M.R.N. 
dy Muzycznej m. Łod,.zi. I Po uza5Cl!dnieniu zgłoszonej !kandydatury 

W posiedzeniu udział wzięli: ob. Eugeniusz I Komitet jednogłośnie uchwaJił pl'zy1mać w ro· 
Ajnenkiel - wiceprezydent mialSlta, ob. Ed· ku bieżącym Nagrodę Muzyczną m. Łodzi ob. 
WCllTd Andrzejak - przewodniczący M. R. N., Helenie Kijeiiskie/ • Dobkievvlc.zowe/, proTek· 
ob. Mieczysław Drobner - delegillt Związku torowi Państwowej Wyżozej Szkoły Muzycznej_ 
Zawodowego Muzyików, .o•b. Roman Iżyikowski w ł.odz l, za długoletnią i wydajną działalność 
- delegat Związku Zaw. Mu-iyków, ob. Jul ian w dziedzinie krzewienia kultury muzycz.nej na 
JagodziJ1ski - :przewodniczący Wydzia~u Kul· terenie naszego miasta. 
tury i Sztuiki, ob. Ludwik Piotrowski - nacz-el- Wręczenie nagrody Laureatce odbędzie się 

ni.le Wydziału Kultury l Sz.tuki, ob. prof. Mar· na uroczystym posiedzeniu Miejskiej Rady 
celi Poipławski - deiega•t Związku Kompozyto· Narodowej w dniu 19 &tycznia 1948 roku, tj. 
rów, ob. prof. Władyisław Raczkowski - dele· w dniu Swięta 05wobodzenia m. Łodzi spod 
gat Związku Komrpozytorów, ob. rektor Kazi· okupacji niemieckiej. 

Dla robotnika tymbardziej nie. 

Dl:!. jednego i drugiego, jesień jest okre· 
sem intensywnej pracy, a nie melancholij· 
nych westchnień, (ostatnie słowa wiersza, ma 
jące dodać otuchy, nie zmieniają wcale zr..­
sadnfozc-go motywu) licujących z pne'łyclaml 
jakiejś rozczarowanej panienki, lub przeży• 
wającego okres „weltszmercu" młodego „szta 
baka". 

Prosimy nie zrażać się może trochf2 
zbyt ostrymi słowami - a tylko uważnie ned 
nimi się zastanowić I pisać inaczej, lepiej i 
prawdziwiej. 

• 
* PRAKTYKANT WARSZTATOW ELEKTRO· 

TECHNICZNYCH PKP WIDZEW 

O ile według zmienionej ustawy praktyka 
Wasza ma się skończyć w lutym 1948 r., to 
na.pewno Dyrekcja Kolei do ustawy tej się za· 

stosuje. 
W sprawie przydziału węgla dla miodzie• 

ży radzimy zwrócić się do zarządu miejsco• 

wego koła ZWM. 

Należy usprawnić prace Sądów Współzawodn'ctwa 
Nowe zadania dla kół partyjnych PPR i PPS 

W myśl "Zarządzenia C.Z.P.Wl. z dnia 27. 10. 
br. należy powołać we wszy-.;tkich zakładach 
pracy, podległych C.Z.P.Wł., Sądy W ·Sipólza· 
wodnic.twa, które ustaiMyby proto!kólarinie, ja.· 
cy przodownicy ikażdego miesiąca zasługują 

na wyróżnienie materialnis 1 moralne. Spra· 
wa jest bardzo ważna. Ncrleży wziąć ipod U· 

wagę, że ilo ś ć przo·downików dochodzi już w 
pos7.czególnych zakłada-eh do setek, a wspól· 
zawodnictwo w ogóle objęlo wiele tysięcy pra 
cujqcych. Trzeba uwaŻ'Il.ie, cie11pliwie i bez­
strnlllllie radzić l!lad wyłowieniem z setek !kam· 
dydartur tylko dziewięciu przodowni..ków, kitó· 
rzy najbardziej zasłu.żylliby na wyirómielllie. 

Przemysł obuwiany wykonał roczny plan 
w ciqgu 11-lu miesięcy 

W końcu llstc>pada państw<>wy przemysł 
obuwiany wykonał roczny plan produkcji w 
101;3 procentach. 

Produkcja tegoroczna osiągnęła w tym cza 
sie 5.672.000 par obuwia wobec zaplanowa­
nych na przeciąg całego roku 5.600.000 par. 
Warto przypomnieć, że w ciągu całego 1946 
roku fabryki obuwia wyprodukowały 5.032.600 
par obuwia. 

Garbarnia białoskórnic:z:a w Chojnowie wy 
konała w dniu 29 listopada rb. roczny plan 
produkcji w 114,7 proc. wytwarzając 18.!>30 
m kw. skór rękawiczniczy'.:h. 

W tym samym dniu wykonała roc:my plan 
produkcji garbarnia białoskórnicza w Swid­
nlcy, os1ągając liczbę 32.000 m kw. wyprodu 
kowanych skór :rękawiczni":.'2ych. 

W PZPB Nr 1 we wspólzawodnic-\pierwsze miejsce zajął St. Dybała (161,7 
twie „szóstek" pierwsze miejsca uzy- proc.), a na „czwórkach": EdTI(ard Cho­
skały: Anna Bamus (161 proc.), Irena lewa (148,5 proc.) i Leokadia Jurkow­
Wójcik (151,2 proc.), i Józefa Krzyża- ~ka (146,7 proc.). We współzawodnic­
niak (147,8 proc.). Czesław Grzelak u- twie zespołowym wyprzedził Grzelak 
r:yskał 146,1 proc., a Genowefa Mall- (138,6 proc.) Bogdańskiego (137,9 proc.), 
szewslta (143 proc.). Na „czwórkach" ą. Pacholak (135,7 proc.) Mańkuta (134,8 
pierwsze miejsca uzyskały: Władysława proc.). 
Woźniak (148,9 proc.) i Kazimiera Mar- W PZPB Nr 7 w tkalni („czwórki") 
czak (142,l proc.). We współzawodnic- pierwsze miejsca zajął Franciszek Ko· 
twle zespołowym wyprzedził Stolarz pacz (162,'9 proc.), a drugie Stanisława 
Stefan (112,6 proc.)· Stolarza Zygmunta Leszczyńska (161,2 I>roc.). W przędzal­
{110 proc.), Skonka (124,l proc.) Jabłoń- ni (780 wrzecion) pierwsze miejsca za­
skiego (118,7 proc.), a Kibler (111,9 proc.) lęły: Władysława Jochim (152,'7 proc.) i 
Engla (100,2 proc.). Władysława Baryła (149,8 proc.). 

~ !>rzę~zalni cien~~przędn~J bezape w PZPB Nr 9 wyróżniły się w przę-
lacyJrue pierwsze m1eJsce za.Jęła Bro- dzalni (3 strony) Krystyna Grygielska 
nisława Switonlak (192,5 prnc.). Maria (163,8 proc.) i Zofia Kulczyńska (142 
Oubis uzyskała 1'73,2 proc., a Zofia Ko- proc.), a w tkalni („szóstki"): Stanisła­
tlarek 170,4 proc. W przędzalni odpad- wa Kubik (168,5 proc.), Feliksa Pa.kul­
kowej uzyskał Ignacy Nowacki l,78,4 ffka (166,l proc.) i Teodoria Dzięcielska 
proc„ a Józef Wacheoki 170 proc. (162,9 proc.). 

W PZPB Nr 2 w przędzalni, wśród 

prządek obsługujących cztery l!ltrony, 
pierwsze miejsce zajęła Maria Ada.mu­
~iak (13'7,6 proc.), a wśród prządek ob­
~lugujących · trzy strony - Weronika 
Wudarska (142,9 proc.). W tkalni uzy­
~kał Bronisław Ciuła na sześciu kros­
nach 102 proc. Na „czwórkach" osią­
gnęły: Halina Sobieraj (125,8 proc.) i 
lrena Kucharska (122,8 proc.). 

W PZPB Nr 4 wykonała tltaczka J6-
~efa Wróbel (ósemki automatyczne) swo 
ją normę w 154,6 prqp., a Piotr Zabo­
rowski („czwórki") w 151,9 proc. W 
przędzalni (3 strony) pierwsze miejsca za 
ięły: Józefa Marciniak i Daniela Lan&"­
ner (po 148 proc.). 

W PZPB Nr 6 w przędzalni odzna­
czyły się: Wiktoria Strumłłło (169,9 
proc.), Janina Łuszczyńska (166,9 proc.), 
Józefa Michalak (148,9 proc.), Kazimie­
ra Pazik (142,6 proo.) i Irena Dubel 
(140,3 proc.). W tkalni (na „szóstkach") 

W PZPB Nr 14 wyróżniły się: Anna 
~wiątkiewicz (151 proc.) i Helena Zawi­
~lak (804 wrz. - 141 proc.). 

W PZPB Nr 16, w przędzalni (czte­
ry strony}, na czoło wysunęły się: Fran 
ciszka Jaguszewska (165,l proc.), Zofia 
Stolecka (157,9 proc.) i Aurelia Lisow­
ska (157,5 proc.). 

W PZPB w Pabianicach w tkalni 
(„czwórki") wyróżniły się: Anna Palu­
~zewska (157,2 proc.), Tadeusz Grabow­
ski (155,8 proc.), ICunegunda Cieślak 
(151,9 proc) I Antonina Kurzawska (150,7 
proc.) W przędzalni (3 strony) pierw­
~ze miejsca zajęły: Władysława Szmyt. 
ka (168,4 proc.) i Stefania Wajerowicz 
(159 proc.). 

W PZPB w Zgierzu w przędzalni (3 
~trony) wyróżniły się: Franciszka Koło­
dziejczyk (160 proc.), , Ewa Ulewicz 
(151,6 proc.) i Helena Wałęsińska (145,3 
proc.), 

Chcę stwierdzić i 'PTZYiP<Jmnieć, U! ro~olnd<:y· 
przodownicy f'ą bardzo ambHni i że gra. idzie 
nie tylko o nagrody pieni ę'Źl!le, lecz !również 

o sam fakt wyróżnienia. Jednym słowem po· 
wola!lle Sądy Współzarwodin.ictwa winny, po• 
dobnie ja,k lka>żdy famy sąd, wy.rolloować sipra• 
w:iedliwie. Ta'k: iPOWimno ibyć. A czy •tant jesU 

Ponieważ ikałendatr"Z wslkdllA!je 111am jiUŻ 11 
dzień grudnia, zamęłam wędrówkę po fabry· 
ka-eh, celem stwie:rdzenia l opnili1ikowainia 111a• 
żwisk najleps-i:ych l[lrzodO'W'll.ików iPOi!>IZednie­
go miesiąca. 

Stwierdziłam, ~e llllema.a we ws~ystkidi za­
kładach jeden punkt wyżej wspomnianego za­
rządzooia C.Z.P.Wł. jest m:ea.lizowdllly: w bra­
mie na honoTowym mlejwu wi!rl 'honoa:owa tiv 
bllica z llla:zwi~ami.„ c7Jłon:ków Sądu Współ­
zaiwod!Iliotwa. Nic więcej. Sądy się jeszcze 
nie zebraJły i faJkty=1e prz:erwuciły cał~ pra· 
cę wyłą<:7lllie 111.a ikieroW'llików Wydziałów Pła· 
cy i Ptraicy. 

PrawdoipodO'bnie ite usterlld I niedociągnię­
cia dstnieją tyilko w pierwszym miesiącu 1rea• 
liza<:ji słusznego zarządzenia C.ZJ>.Wł. i :na­
pewno znik.ną w 111astępn.ych. Na.leży bez· 
względlllie jak najszybciej usprawnić dzidal· 
ność Sądów Współzawodnictwa i jaik we v;>szy­
&tkich ipoczymm.iach W1iru!y się tą sprawą llla­
t)'IChmiast zainteresować ikoła 1Partyjne PPR 4 
PPS. 

Każdy diień odgrywa !folę. Dolb:rze -załat­
wiona sprawa po51Uwa w szy<bkim tellljpie wy­
dajnQść pl!Odukcj.i ina:przód, źle rzalaitwio'!la -
hamuje W2'iros•t wyda·j1D.ości, a więc wstrzymu­
je tempo Planu T.rzyletniego. 

B. Beatus. 

łliedoszla konfidentka 
przed Sqdem 

Nata[ia Anis.zlkiewicz iwyirolclem Sądu Okirę· 
gowego została skaza.na ip<rze.d kibk.oma mie­
siącami 111a karę śmierci za w:51pó!ipraicę z ge· 
staipo i za rz€kome wydanie szeregu osób w 
•ręce gestapo. 

Sąd Najwyż.szy jednaik wyrok ten uchylił, 
bio·rąc pod uwagę fakt, że alklta gesta:po inie 
zawiera•ły na:ztwisk osób, :rz.ekomo wydanych 
przez konfident'k.ę a ujawniono !D.'o. TOZiJlra· 
wie, że 1lOdpisała 0111a zo'bowiązam.ie !Ila ikon· 
fide.nlkę, zmuszona do tego przez ·gestaipowca 
St!era (sprawa jego odbyła 11ię Tównież 111ie· 
dawno w Okręgowym Sądz..ie KaJI10yun i 'Został 
0111 &kazainy 111a karę śmierci), oraz, że wywiad 
podicyj.ny usta[ił, że w pose.sji wymienio111ej 
w akcie oskairżenia, jako adres tlomniema;nej 
ofiairy Ani5zkiewicz, ni.ikt inie mieszkał, gdyż 
był tam ogródek. 

I 
W dniu wczorajszym Nata.lia Aniszkiewicz 

stanęła ponownie przed Okręgowym Sąde."'Il. 
Kairnym. Rozprawie przewodniczył sędzia 
Szałańsiki, oskarżał prokurator Kubik, bronił 
adw. F.rick-Wo.rońs.ki. 

Ws~ysc~ świa:dkowie zeznaiwali na korzyść 
os~arzone1. Okazało Gię, że zmuswna przez 
Stie~a rzeczywiście podpi5ała zobowiąza•nie 
ws.pol']J'ra:y z Niemcami, jednai!de niloogo nie 
wydala i uk:rywala się, by l!lie składać mel· 
dunków. 

Sąd skazał Natalię Aniszkiewdcz ua q lat() 
więzienia z ealiQZeni~m. <'ląitrf_hczaeliJV~~ a re· 
·~~ -
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lłEJESTRACJA KART NA MLEKO ' 
Zarząd Miejski w Łodn - Wydział Apro­

wizacji - podaje de wiadomości, że w Skle­
pach Miejskiej Sieci Rozdzielczej należy re­
jestrować II kupon a:eiestracyjny na mleko 
świeże z kart żywnościowych na miesiąc sty 
czeń 1948 roku. 

IR Dz. 0-3 Pows1echne Zaopatrzenie, IR 
Dz. 0-3 RCA, IR Dz 3 Ministerstwa Komum 
kacji „M" (Macierzyńskie) Powszechne Zaopa 
trzenie, „M" RCA i „M" Ministerstwa Komu 
nikacji. 

Rejestracja trwa od dnid 11 grudnia do 22 
grudnia rb. włącznie. 

Jednocześnie Wydział Aprowizacji komu­
nikuje, że od dnia 1 stycmia 1948 r. w Skle 
pach Miejskiej Sieci Rozrlzielczej wydawane 
będzie na kartki mleko świeże w ilości 7 litr 
ta wyżej wymienione karty. 

ILE OSÓB KORZYSTA W ŁODZI 
Z ZAOPATRZENIA KARTKOWEGO 

Pewien ciekawy objaw 6lpOtykarny w ostillt-
11ic11 miesiącach, a mialllowicie to, że zwiększa 
sii: w naszym mieście ilość osób, t11prawnio­
nych do zaopatrzenia kaI1tlkowego. 

Ogółem na miesiąc !iiStoµad rb. wydano w 
Łodzi 349.825 kart zaopa·~rzen\a zasadniczych, 
a ze w1.5zystkimi dodatkami („D", „M", „C'') 
437.450 kar1. 

UWAGA, KOMITETY DOMOWE! 

PROMOCJA PODCHORĄZYCH 

W dniu 14.12 1947 r. na Placu 9-go Maja 
o godzinie 10-ej odbędzie się uroczysta pro­
mocja podch<>rążych Oficerskiej Szkoły Poli 
tyczno-Wychowawczej W.P., połączona z przy 
sięgą i wręczeniem sztandaru dla Klubu Spor 
towego OSPW. 

Społeczeństwo łódzkie, które niejednokrot 
nie dawało wyrai. głębokiego przywiązania 
do Odro1lzone;io Wojska Polskiego, da i tym 
razem przez masowy udział w uroczystościach 
wojskowych. 

Z DOMU KULTURY MILICJANTA 
W sobotę, dnia 13 bm, o godz. 17, 19, 21-ej 

wyświetlany będzie film produikcji pobk:ej 
pt. „Zakaza1ne p;o.>enki"; o godz. 18-tej - wie­
czorek taneczny. 

W niedzielę, dnia 14 bm. o go.dz. 10-ej ra­
no - odczyt ob . .prof. Aleksandra Cicho-:kiego 
pt. „Społeczeństwo w ok·resie dzikości"; o go­
dzinie 15, 17, 19, 21 - film pmdukcji pnlskiej 
pt. „Zakaza,ne piosenki"; o godz. 17 - w1cczo­
rek taneczny. 

DNI PRZECJWGRUZLICZE 
W związku z „Dniilml Przeciwgruźliczymi" 

w niedzielę dnia 14 grudnia 1947 roku o go· 
dzinie 12-ej odbędzi'.! się uroczysta akademia 
w sali Domu Żołnier'l.a przy ul. Przejazd Nr 34 

Tegoż dnia z okazji „Dni Przeciwgrużli­
czych" wygłosi przez radio okolicznościowe 
przemówienie Prezydent Miasta, tow. Euge­
niusz Stawiński. 

Z.JAZD DZIAŁACZY SAMORZĄDOWYCH 
STRONNICTW A DEMOKRATYCZNEGO 

STYPENDIA MIEJSKIE M. ŁODZI IMIENIA 
Dra STANISŁAWA WIĘCKOWSKIEGO 
Na skutek starań Kom. Wojewódzkiego 

Stronnictwa Demokratycznego w Łodzi Kole­
gium Zarządu Miejskiego w Łodzi postano­
wiło ufundować dla słuchaczy Uniwersytetu 
Łódzkiego 5 stypendiów imienia Dra St. Więc 
kowskiego po 20.000 zł rocznie, w czym 3 dla 
Wydziału Humanistycznego, 2 dla Wydziału 
Lekarskiego. 

W wyniku wniosku, zgłoszonego w imie­
niu Frakcji Radnych Stronnictwa Demokra­
tycznego w Łódzkiej Radzie Miejskiej przez 
radną St. Aletową - Kole'.Jium Zarządu Miej, 
skiego postanowiło ufundować stypendium i­
mienia red. Józefa Wasowskiego, śp. prezesa 
Zw. Dziennikarzy, - dla słuchaczy Studium 
Dziennikarskiego w Łodzi. 

UWAGA! 
Kompania honorowa Związku Uczestni­

ków Walki Zbrojnej o Niepodległość i Demo 
krację w Łodzi zarządza zbiórkę kompanii w 
dniu 12 bm o godzinie 18.00 w lokalu Zwią­
zku przy ul. Piotrkowskiej 49. 

Stawiennictwo obowiązkowe! 

KURSY KOMUNIKACYJNE W ŁODZI 

Ministerstwo Administracji Publicznej w 
czasie od dnia 15 do 20 grudnia 1947 roku or 
ganizuje w Łodzi w sali obrad Miejskiej Ra­
. dy Narodowej, ul. Nowotki Nr 16 Kurs Ko­
munikacyjny, w którym wezmą udział przed­
stawiciele przedsiębiorstw komunikacyjnych z 
całej, Polski. 

PODZIĘKOWANIE 

W dniJU 10 grudnia ibir • .na iteTenle Central! 
Zbytu Przemy1słu Papierniczego w Łodzi odby­
ło się wsipólne zebranie aikitywnych działaczy 
miejocowych kół PPR a PPS przy udziale pre­
legentów tow. Łagi5zeWGkiego z dzielni.cy 
PPR i tow. Miśkiewicza z dzie1lnicy PPS. Pa­
piernicy stawili s.ię bardzo Ucz.nie. 

W zebTaniu uczestniczył również dyirektor 
nacz. tow. A. Lewiński, niestrudzony bojo• 
wntk o jednolity fronit ik:laisy :robotniczej i za· 
s!iuiżony dzia·łacz z oik.Tesu ikorusipiraicjL i 

Ze1branie zagaił tow. Krzyclcl (PPS), p.rze­
wadniczył tow. Dobiewsld (PPR). Nd W1.5tępie 
srk•retarz 3wła PPR Michniewski odczytał pa• 
miętną umowę o jedno§ci dzialani.:i. Z kolei 
zaorali głos obaj prelegenci. Omówili oni ko­
lejno wspal!liale oiSiągnięcia je<linolite·go frontu 
rob(}tniczego. , 

Uchwaleniem wsqiólnej rezo[ucj~ i odśip!e- ' 
warnem pieśni rewolucyjnych zalkończono to 
ideo !c:giczne zgromadzenie. 

REZOLUCJA 
„Pracownicy Centrali Zby1tu P.P„ czlonko· 

wie i sym1patycy bratnich ipairtii PPR i PPS, po 
wysłuchaniu referatów tow. tow. Miśkiew1c?a 
(PPS) i Łagiszewslkiego (PPR) stwierdzają, że 
jednolity fro111t jes.t podstawą Ol!>iągnięcia zdo­
byczy ~olecznych, gospodarczych i politycz• 
nych, które zagwaTa111tują Polsce ważną pozy­
cję wśród narodów eąJJJ:opejl.51kich. Wzmożony 
wyisiłek, suanienna i uczdwa <praca przyniosła 
nam w kolliSekwencji podniesienie stoipy ży­
ciowej i zwiększenie dobroby>tu narodowego. 
Ws'Pólpraca robotniczych paTtii PPS i PPR sta­
nowi gwMamcję, że cel, jaki sobie wyznaczy· 
!iśmy w zdemokratyzowaniu Polski, napewno 
osiągniemy . 

~dea jednolitego frontu klasy pracującej 
Niech żyje!" 

Tanie żrMło nabyc·a szk~a i porcelany 

Zarząd Nieruchomośu podaje do ogólnej 
wiadomości z:tinteresowanych Komitetów Do 
mowych, że do dnia 15 grudnia 1947 roku w 
Biurach Rejonowych Nr Nr I - Łagiewni· 
eka 37, II - Piotr::Cowska 46, III - Kilii1.skie· 
go 94, VI '- Świerczewskigo 60, VII - Piotr 
kowska 104, VIII - Piotrkowska 38, IX -
Srebrzyńska 75, po wpłaceniu odpowiedniej, 
kwoty można pobrać węgiel, który przezna­
czony jest do ogrzewania skanalizowanych 
ubikacji ogólnych celem zabezpieczenia przed 
popękaniem rur w okresie zimowym w czasie 
mrozów. Zaznacza się, że zlekceważenie spra 
wy może spowodować uszkodzenie instalacji 
w całej posesji na dłuższy okres czasu. Za­
rząd Nieruchomości poleca Komitetom Domo 
wym traktować sprawę jako bardzo pilną. 

Zjazd dzialaczv samorządowych Stronni­
'.:twa Demokratycznego z terenu województwa 
łódzkiego odbędzie się w Łodzi w sali kon­
ferencyjnej Urzędu Wojewódzkiego przy ul. 
Ogrodowej 15 w na ' ol1ższą niedziel~, dnia 14 
grudnia br. W zjeździe wezmą udział poza 
czołowymi działaczami· samorządowymi Str. 
Dem. z naszego terenu także działacze samo­
rządowi innych ugrupowań, wyżsi urzędnicy 
samorządowi łódzcy, radni miejscy itd. Prze­
widywany jest udział w zjeździe około 300 
działaczy i samorządowców. 

W sklepie Państwowej Centrali Handlowej, 
\V dniu 9 listopada 1947 roku w lokalu mieszczącej się przy ul. Piotrkowskiej Nr 82 

Dzielnicy PPR „Bałuty" przy ul. Zgierskiej ~3 odbywa się sprzedaż szkła i porcelany po ce­
odbyła się podniosła uroczystość wręcze:na nach zniżonych. Do niedawna sklep ten speł­
paczek odzieżowych dla 82 najbiedniejszych nial wyłącznie rolę źródla nabycia przy za­
dzieci. Paczki zawierały: dia dziewcząt - kupie hurtowym, obecnie każdy może w nim 
dwie sukienki, koszulkę, bluzeczkę lub swetr; nabyć po cenach hurtu (znacznie niższych od 
dla chłop-:ów - kurtkę wojskową, spodnie, cen obowiązujących na mieście) wszelkie znaj 
koszulę i szalik. dujące się tu artykuły z branży szkła i porce-

ODCZYT W LIDZE KOBIET 
Zarząd Ligi Kobiet w Łodzi podaje do wia 

domości, iż w dniu 13 bm. o godz. 18-ej, w 
lokalu własnym odbędzie się odczyt na temat! 
, Gruźli-::a wróg ludzkości", wygłoszony przez 
Ob Dr. Margulisową. 

Porządek obrad przewiduje przede wszys­
tkim referaty zasadnbrn posła Witolda Wen 
clika i mgra Kazimierza Bonieckiego. Następ­
nie odbędzie się dyskusja i omówienie pracy 
samorządowej Stronnictwa Demokratycznego 
w terenie 

Odzież uzyskano staraniem tow. Wasiaka, lany. Wykorzystanie tego taniego źródła na­
część w Wydz. Opieki Społecznej, część z bycia leży w interesie świata pracy. 
Miejskiego Komitetu Opieki Społecznej - Nadmienić należy, że sklep PCH jest bo­
dzięki przychylnemu stanowisku kier. M. Pol gato zaopatrzony w asortymenty różnogatunko 
kowskiego i dyr. B. Kruka. wych serwisów, zastaw szklany~h i kryszta-

Dla zrozumienia potrzeb najbiedniejszej łowy:h, fajansowych itp. Pondto w tym punk­
dziatwy i udzielenia pomocy odzieżowej - cie sprzedaży nabyć można cały szereg drob­
Komitet PPR Dz. „Bałuty", tą drogą składa I nych przedmiotów szklanych porcelanowych, 
serdeczne podziękowanie. jak wazony, popielniczki 1 inne drobiazgi. 

-CENTRALA ZAOPATRZENIA MATERIAŁOWEGO PRZEMYSŁU 
WŁÓKIENNICZEGO W ŁODZI 

ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na wykonanie wewnętrznych robót bµdowlanych przy przebudowie 
parterowych pomieszczeń ocieplonych w budynku „A" przy pl. 
Zwycięstwa Nr 2 w Łodzi - na biura CZMPWł. 

PRZETARG NIEOGRANICZONY 

Biuro Konstrukcyjne Odbudowy PFSJ Nr 4 w Łod:z;I, ul. Sien­
kiewicza nr 47, ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie: 

a) posadzek z płytek klinkrowych na asfalcie kwaso-odpomym 
1 zaprawie cementowej około 2.300 m kw. 

b) okładziny ścian z płytek klinkrowych i terrakoty na asfalcie 
kwaso-odpornym i zaprawie cementowej, około 4.500 m kw. 

c) wykonanie posadzek ksylolitowych (z mączki drzewnej) i ma­
gnezji oraz z wykonaniem pokładu, około 3.800 m kw. 

OGŁOSZENIE 

Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetarg 
nieograniczony na wykonanie i dostaw~ 
10.000 znaczków rejestracyjnych dla psów. 
Szczegółowe !nforma-::je oraz ślepy koszto­

rys otrzymać można w Wydziale Gospodar­
czym, ul. Legionów Nr 10, III piętro, pokój 
14, w godzinach od 9 do 13. 

Oferty pisemne, odpowiadające treści kosz· 
torysu ślepego w zalakowanej kopercie z na­
pisem: „Oferta na wy:rnnanie 10.000 znacz­
ków" należy składać do dnia 15 grudnia 
1947 roku, do godziny 9 rano, pod wyżej 

Kos7torysy do wypełnienia oraz wszelkie informacje otrzymać 
można w Ref. Budowlanym - Wydziału Gospodarczego CZMPWł. w 
Łodzi przy ul. 6-go Sierpnia Nr 4 (oficyna I p.) w godzinach od 
10 - 14. Oferty należy składać tamże do dnia 22 grudnia 1947 r. 
do godz. 11 - po czym nastąpi komisyjne otwarcie kopert. 

Do wnętFza koperty ofertowej należy włożyć kwit na wpłacone 
w kasie CZMPWł. wadium w wysokości 1 proc oferowanej sumy. 

Na terenie Państwowej Fabryki Sztucznego Jedwabiu Nr 4 w 
Żydowinie podkładki przetargowe otrzymać można w Biurze Kon­
strukcyjnym Odbudowy, Łódź, ul. Sienkiewicza nr 47 oraz w PFSJ 
Nr 4 w Żydolinie. 

! wskazanym adresem, gdzie również w tym 
samym dniu o godzinie 10 rano nastąpi otwar 
cie ofert. 

CZMPWł. zastrzega sobie prawo dostawy niektórych materia­
łów budowlanych, wyboru oferenta, podziału robót między kilim 
oferentów lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn i po­
noszenia jakichkolwiek odszkodowań. 12057 

PRZETARG NIEOGRANICZONY 

Spółdzielnia Budownictwa Wiejskiego „SAMOPOl\'IOC CHŁOPSKA" 
z odpowiedzialnością udziałami w Warszawie, oddzial w Łodzi ul. 
Piotrkowska 26 ogłasza przetarg nieograniczony na budowę: 

A. Podstacji wysokiego napięcia. 

B. Linii wysokiego napięcia w tartaku „Samopomocy Chłops­

kiej" w Strykowie. 
• Wszelkie infor~acje, ślepe kosztorysy otrzymać możm1 w Spół-

dzielni Budownictwa Wiejskiego oddział w Łodzi ulica Piotrkow­
ska 26 w godz. od 9-tej do 13-tej. 

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem „Budowa pndsta­
stacji wysokiego napięcia" należy składać do dnia 20.12 br. do 
godz. 12-tej w Wyrlziale Gospodoirczym Spółdzielni. 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 20.12. 47 r. o godz. 13-tej. 
Spółdzielnia zastrzega sobie prawo wyboru oferenta bez względu 

na wysokość oferty oraz unieważnienie przetargu bez podania po­
wodów. 

PFSJ Nr 4 do powyższych robót dostarczy płytki, cegłę, wapno 
i cement portlandzki. 

PFSJ Nr 4 zapewnia pracownikom przedsiębiorcy kwatery zbio 
rowe i wyżywienie na warunkach obowiązujących pracowników 
PFSJ Nr 4. 

1 Oferty należy składać w zaklejonych i zalakowanych kopertach 

I. z napisem „Posadzki i okładziny ścian i podłoga ksylolitowa" z do­
łączonym kwitem wpłaty wadium w wysokości 1 proc. oferowanej 

1 
sumy na konto BGK 1207 w Łodzi, lub zaświadczenie zwolnienia 
wadium. Informacji do dnia otwarcia ofert udziela Biuro Kon­
strukcyjne Odbudowy, Łódź, ul. Sienkiewicza nr 47 i PFSJ Nr 4 
Nr. 4 w Żydowinie. 

Dyrekcja PFSJ Nr 4 zastrzega sobie prawo dowolnego wyboru 
oferenta względnie podziału robót na więcej oferentów, lub unie­
ważnienie przetargu bez podania powodu. 

Otwarcie ofert nastąpi dnia 29.12. 1947 r. o godz. l O-ej w Biu­
rze Konstrukcyjnym Odbudowy PFSJ Nr 4 w Łodzi, ul. Sienkie­
wicza nr 47. 12052 

6RUZLICA Jest chorobą zakaźną 
Nie ma gruźlicy bez zakażenia się! ----

CENTRALA TEl~STYLNA 
Wydział Gospodarczy 

Ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na dostawę 130 kożuchów długich i 20 ko­

żuchów krótkich. 

0 G I. OS ZE N JE 
Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza przetarg 

1
„0ferta na założenie instalacji telefonicznej 

nieograniczony na założenie instalacji telefo- w budynku Zarządu Miejskiego przy ul. Piotr I 
nicznej w budynku Zarządu Miejskiego przy kowskiej 17. . 
ul. Piotrkowskiej nr 17. Otwarcie ofert nastąpi w tym samym dniu 

Oferty pisemne·, odpowiadające treści kosz- o godzinie 12. • I 
torysu ślepego należy składać w Wydziale Od Szczegółowe informacje oraz kosztorys śle 
budowy przy ul. Piotrkowskiej 64, pokój Nr 5 py z warunkami przetargu otrzymać można w I 
do dnia 22 grudnia 1947 roku do godziny l1 Wydziale Odbudowy Oddział Budownictwa 
w kopercie należycie zamkniętej z napisem: przy ul. Piotrkowskiej nr. 64 pokój nr. 116. 

WYRÓB i SPRZEDAŻ 
TOWARÓW TRYKOTOWYCH 

Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo wy­
boru ofert lub unieważnienie przetargu bez 
podania powodu. 

Wadium przetargowe zgodnie z przepisami 
w wysokości 3 proc. od sumy oferowanej na­
leży wpłacić do Głównej Kasy Miejskiej, ul. 
Roosevelta 15, a kwit dołączyć do oferty. 
Zarząd Miejski zastrzega sobie prawo wy­

boru dostawcy bez względu na cenę, a także 
prawo uznania, że przetarg nie dał wyniku. 
Łódź, dn. 4 grudnia 1947 r. 

ZARZĄD MIEJSKI W ŁODZI 

OGŁOSZENIE 

Dyrekcja Miejskich Majątków Rolnych " 
Łodzi wydzierżawi warsztat ślusarski oraz tn­
karnię o napędzie motorem Diesla. 

Szczegóły poda biuro Dyrekcji, Łódź, uL 
Pabianicka 47, tel. 130-18. 

Łódź, dnia 5 grudnia 1947 roku. 
Dyrekcja 

Miejskich Majątków Rolnych w Łodzi 

CENTRALA ZBYTU 
PRZEMYSŁU PAPIERNICZEGO 
w Łodzi, ul. D-ra \Vięckowskicgo 33 

zaangażuje: 

Referenta Zaopatrzenia 
w Dz!ale Prl!:elworów 
Wymagane są: Wysokie kwalifikacje 

i wieloletnta praktyka. 

Zgłoszenia wraz z podaniem, 7.yciory 
sem i odpisami świadectw poprzedniej 
pracy w Dziale Personalnym pokój Nr. 
33 w godz. 9 - 13-ej. 

Oferty w zalakowanych i zaadresowanyrh 
kopertach „OFERTA NA DOST A WĘ KOŻU­
CHÓW" wraz z załączonym kwitem na wa­
dium, wpłacone w Narodowym Banku Pol­
skim - Odclział w Łodzi, konto Nr 402, w wy­
sokości 2 proc. od oferowanej sumy - na­
leży składać w Wydziale Gospodarczym Cen­
trali Tekstylnej Łódź, ul. Więckowskiego 35 
do dnia 22 grudni~· 1947 r„ w którym to dniu 
o godz. 12 w południe nastąpi otwarcie ofert. 

Wydział Gospodarczy Centrali Tekstylne] 
zastr zega sobie prawo wyboru oferenta bez 
względu na wysokość oferowanej sumy, 
znmiejszenia lub powiększenia ilości kożu­
chów, jak również i unieW»ŻJ'>iP-nia przetargu 
bez nodania oowodu. 1 2036 

>> T R Y K O T P O L << 
Wadium przetargowe zgodnie z przepisami I 

obowiązującymi w wysokości zł 20.000.- na- ._ __ "'™-·----------------

ŁODZ, ul. Piotrkowska Nr 22. 

leży złożyć w Głównej Kasie Miejskiej przy Czyta1·c1·e 
ul. Roosevelta nr. 15, a kwit wpłaty dołączyć 
do oferty. 

Łó.dź, dnia 11 grudnia 1947 roku. n.Cios Doboln.i,czyu 
'7.ARZĄD MIEJSKI W ł„ODZI "'"' ~ li 

• 
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PAŃSTW. TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
Dziś z powodu próby generalnej „Nocy 

gniewu" przedstawienie zawieszone. 
W sobotę 13 bm. o godz. 19 nowość awan­

gardowych teatrów paryskich która dzięki 
swej aktualności i świetnej fakturze drama­
tycznej obiegła wszystkie sceny europejskie 
- „N ece gniewu" Armanda Salacrou. Sztuka 
obr uje konflikt między moralnością bojow­
nikow „Oporu" francuskiego a oportunista­
mi, działającymi nieraz nieświadomie na rzecl 
okupanta. Obsadę tworzą: B. Ludwiżanka, 
Z. Zyc:ckowska, T. Woźniak, K. Wilamowski, 
A. Łapicki, A. Possart, Z. Salaburski I J. Wa 
silewski. Sztukę opracował jeden z najcie· 

I MANUFAICJURA I GALANTER-;A-1 
HURTOWO DETALICZNA Sprzedaż Manufak 
tury i Galanterii W. Donajk11, Łódź, ul. Więc 
kowskiego 8. 1-15 

HANDL. PRZEMYSŁ. SPOI.KA WŁOKIENNI­
CZA „T KA N I N A" sp,;11, a z ogr odp 
Łódź, Piotrkowska 48. tel. 145-94. · 1-15 

SPRZEDAŻ MANUFAKTURY, GAlANTERll 
I KONFEKCJI, M. Minkowski I S '' a Łódź 
Piotx:Cowska 46. ' 1-15 

GALANTERIA i KONFEKCJA „POWI~LANKA' 
vrykonuje z własnvch i powierzonych n111t e ria 
low. T. Mazur, Łódź, ul. Nacutowicza Nr 40 
telefon 260-58. 1-7 

LODZKA SPOŁKA WŁOKJENNICZA Sp z o. o 
Łódź, ul. Piotrkowska Nr 67, tel 108-82. 1-15 

HURTOWNIA PONC-ZOSZNICZO - GALANTE 
RYJNA, J. CENTURY i S-ka Łódź, ul Piotr­
kowska 46, tel. 176-08 1-31 

HURT-DETAL Wyrób I Sprzedaż Konfekcji 
damskiej, męskiej i dziecinnej „UBIOR" L 
Zawadzki i S-ka, Łódź, ul. Piotrkows~a 5 
wejśde z bramy. 1-31 

Hurtownia WłókienniC?a JOZEF MACIASZEK 
1 S-ka Łódź, Piotrkowskc N< 91 tel. 200-60 

1-15 ---- ----
HURT O W N I A WŁOKIENNICZA „M O D N E 

WYROB lR\'KO ru I BIELIZNY TRYKOTOWEJ LICHTARZYKI CHOINKOWE, i..ońrnwkl do 
Ludwik Raziewicz 1 S-ka, Łód.l, Próchnika 5, świecidełek. T. UMIĘCKI I S-ka. Łódź Próch­
tel. 131-74 1-31 nika 16. t-31 

WYR OB - I-SPRZEDAŻ Bielimy Damskiej, PACIORKII PRACOWNIA KWT .\TOW SZTU 
Męskie i Dziecinnej, Łódź, Jaracza IO. wejście CZNYCH „AT.EKSANDRA WOELFLE". wł 
z bramy. 1-15 Alel<sandra Zieglerowa Łódź, Piotrkowska 

I 1
118 r pi'ętro 1-15 

. ____ M __ E ___ B __ l __ E _____ KLINIKA LALEK. s. POWIERSł~A r.ódź,. S1en-

MEBLE kom pi ety i sztuki pojedyńrze, wyrób 
własny. Zakład Stolarski ANTECKI JAN. jr. 
Łódź Gdańska 42 1-15 

--- -- - - -
WYTWORNIA I SPRZEDAŻ MEBLI Józef 
Janaczek. Łódź, Gdańska 38 we;ście z ul 
Więckowskiego. t-31 ------ - ---
HURT - DETAL, Artykuły gospodarstwa do-
mowego. Galanteria metalowa. Wózki dziecie­
re. Łóżka metalowe. Wagi. JAN BOROWSKI 
i S-ka, Łódź, Piotri:owska 16, tel. 191-92 5-20 
--·-
ZAKŁAD STOLARSKI Stanisł«w Maciaszek, 
Łódź śródmiejska 32. 1-15 
MEBLE Tanio odda j ą Zakłady Stolarskie 
Spóldi ielnia „B UD O W A", Łódź. Piotrkow­
ska 154 w podwórzu. tel. 202-84. 209-76. Wyko­
nuie również wszelkie roboty budowlane. 1-31 

kiPwicz~ 50 1-15 

I ART. S~OŻYWClE i CUKIERNfr.ZE .1 kawszych reżyserów młodszego pokolenia Jó­
zef Wyszomirski. Dekoracje Ottona Axera. 

F. BLACHOWtAK l S-ka Sp. z, o. o. Łódź TEATR POWSZECHNY 
Piotrkowska 11 tel. 117-32. Huriowa sprzedaż Gra codziennie 0 godz. 19,15 pi:zy W'YP""" 
art kolonialnych I spożyw~zyc h nionej i rozbawionej widowni jedną z najw~-
FABRYKA CUKROW t Czekolady „DELICJA'' selszych i najmilszych komedyj Al. Fredf1 
Łódź. Żeromskiego 31 tel. 185-27. Radom Za· „Damy i Huzary". 
!daorwym udzielamy rab'ltu f.JIZY wo::·leśniei Teatr Kameralny Domu Żołnierza 
szym zamawianiu 1-3 

- ul. Dastyńskiero 34. 
WYTWORNIA WAFLI OSTATNIE TRZY DNI komedia Jean Gł· 
ALEKSANDER MACTASZCZYK. ł,ódz ul. Piotr 
kowska 92, teł. 173-62 poleca npłatk! choinko 
we kolorowe I waile różnych formatów.. 1-:il 

raudom• ,Amfitrion 38" W najbliższych dniach 
premiera niezwykle interesującej sztuki J. B. 
Priestley'a p.tyt. „Inspektor przyszedł". 

Teatr „SYRENA" o g. 19,30 „Wcląd w Ru,d•, I KOSMETYKA I 
MEBLE, jadalnie, sypialnie, gabinety, urządze- ARTYKUŁY FRYZJERSKIF 1 J>e .:!nmeryi'"o-Ko Teatr „OSA" o g. 19,30 „Pierwsze Żądła". 
nia biur i sklepów poleca Me-:hiiniczna Stolar- '' nia WŁADYSŁAW JA.NKOWSKI. Łódź, Łom- sn.etyczne JOZEF P.)Pf,AWSKl, ł~ódź, 1•1 Teatr Kukiełek RTPD Nawrot 27. 
żyńska 20/22. Sklep 1 Biuro, Piotrkowska 161 , Sienkiewicza 63 tel. 152 02. 1-15 Codziennie oprócz poniedziałków widowi• 
tel. 133-80 1-31 lABORATORIUMCHEMICZNO-KOSMEITcZNE sko zamknięte dla dzieci szkół powszech. 
- - ,,C o R D E L „ W każdą niedzielę i święta o godz. 12-ej 
ZAKŁAP STOLARSKO • MEBLOWY K. Lipiń.' d ść SPOŁKA DLA HANDLU Tow. Włl'ndenniczymi ski, Łódź Jaracza 18, poleca najtaniej wsze!- właściciel Piotr Andrzejew~kl, Łódź, ulica wi owisko „Dziwny Doktór" czę· I wg po-

\ Galanteri~ M. Plewik i S-ka Łódź, Więc~ow kle wyroby. 1_15 Nowomiejska Nr. 3 tel. 204-81 poleca! Kremy wieści Loftinga. 

TK A N I NY". Łódź, Piotrkowska 91 1-31 

1kiego Nr 1. 1-15 - -- - pastę do zębów, pudry. pomadki d·o warg, róże INAUGURACJA SEZONU FILHARMONII 
ZAKŁAD WYROBOW KOSZYKARSKICH. Sta- perfumy wody kwiatowe lt.p artykuły wła 

PALTA Damskie i Męskie w dużym wyborze nisław Nowak, Łódź, ul. Nawrot 4 poleca me- snej produkcji. Uwaga: Pi erw~2ą tranzakcię ŁÓDZKIEJ 
K~n~ek cja , Galanteria i Manufaktura „ANNA'', ble i galanterię koszykową. Specjalność: Kosze zawieram za okazaniem potwierdzenia zqlo Dziś o godz. 20-ej Inauguracyjny Koncerl 
Łod1:, Piotrkowska 126. 1-3! dla fabryk. 1-15 szenin 0 koncesję. 1_31 Symfoniczny z udziałem pianisty Raula Ko· 
SPRZEDAŻ KONFEKCJI I GALANTERJJ WYROBY Koszykar"Sko-Drzew;;;-E. BEREZKA, - - czalskiego oraz śpiewaczki czechosłowackiej 
damskiej, męskiej i dziecinnej KRZESZEWSKI- Łódź, ul. Zachodnia 29. Poleca: Zabawki d1ie- I T A p I c E R s T w n I Elizki Reissigowej. Dyryguje Zdzisław Gó-
LATUSZKIEWICZ ł S-ka,Łódz', P1ot1kows'·a144 · Ft 1·1·1 · l · k k rzyn' ski W program1·e· Mon1·uszko· Uwertura " cięce. o e !Kl- eniwre, qa ante~ię oszy ową. SPOŁDZIELNIA PRAC TAPICERSKI•~~ ,,WY . . . 
WYTWORNIA KONFEKCJI s d-: M ._,-, do op. „Hrabina", Chopin: Koncert tortepia· 

prze az anu- I I GODA", Łódź, Z. awadzka 18. . ~15 faktury H. ZDZIEBŁOWSKI I S-ka, Łódź. ul WYROBY PAPIERNICZE _ _ nowy I-moll, Karłowicz: Serenada, Maklakie-
Próch~fka 16a, tel. 102-70 1-15 J. WISN. JEWSKJ i s. -ka, Łódź .. Piotrkowska 44. I K U S N I E R S T W O I- wicz: Cykl pieśni z orkiestrą, Palester: Mała 
HURTOWNIA WYROBOW WŁOKIENNI- S d t I , k h t 15 uwertura: Pozostałe bilety do nabycia w ka· . prze az pap. ar. mtro„ •Y owyc . - PRACOWNIA KU"'NIE , - s· k ' B lt k" N t . 20 1203" CZYCH, Kubiak i S-ka, Łódź, W;ęckowskie- ---- - -- ..., R-.I<A wykonuje wszeł ie ma „ a Y aru ow1cza · 1 

go 10, tel. 204-68. 1_31 BIBUŁKĘ PAPIEROSOWĄ „P OD K OWA" kie roboty w zakresie kuśnlentwa, łJódt, Ja 
z bocianem poleca Wytwórnia Bibułek, Łódź, racza 12. 1-31 ~INA 

HURTOWNIA WŁOKIENNICZO • GALANTE- Piotrkowska 49. t-31 „ 
RYJNA „M I N E R W A", Łódź, ul. Więc- - - I RADIO i ELEKTROTECH I kowskiego 7, tel. 184-29. 1_31 SKŁAD MATERIAŁOW PISMIENNYCH Józefa - NIKA ADRIA (Marszałka Staollna) 11Cul11e-s&:ło· 

Nowak, Łódź,· Główna 9. Sprzedaż ozdób "'-oi"- dowska" Początek •ean~ów· w dn' po 
HURTOWNIA MANUF .;.u „ FACHOWA NAPRAWA Rad'1oodb·1orn1'ko'w ' " Q ' 

1 
• AKTURY I GALAN- kowych. 1-15 w d . 15 30 18 20 30 . d ' 1 13 TERU St · ł S · kl I S Łó • s.-.edu lillllp radiowych I. Fiszfeld, Lódz' sze me · ' ' · ' w nie zie ę · 

ska 3la.ams aw aw1c -ka. dz, ul. Gf-~~ WYTWORNIA PUDEŁEK TEKTUROWYCH S~dmlejska 4 tel. 25C!-65. 1-31 BAJKA (Franciszkańska 31( - „Kopciunek", 
Lód· p· t k k 135 d • l 116 98 Początek cearu;ów: w dni powczednie 11, 

H- UR- TOWNIA GALANTERYJNO • TEKSTYL- z. 10 r ows a w po worzu, te . - . K BORKOWSKI- 1- - -• T. SCHMIDT. Sprzedał 19, 21, w· niedzielę od 15-tej. 
NA, E. Hybsz, J. Janicki 1 bka, Łódź, Piotr- 11- WYROBY JUBILE8SKIE ·I żyrandoli, lamp f Innych artykułów elektto- BAŁTYK (Narutowicza 20) - „Znak Zorro". 
kowska 9, tel. 129-29. 1-15 !I.__. _ technicznych. Łódt, Piotrkowska 125 tel. 214-56 Początek 11eansów w dni powgz~. 15.30, 
-BA_Z_A_R--A-MERYKA~SKI Hurtowa sprzedaż ZEGARKI, srebrne pudernlce, papierośnice, PRECISIOUS-RADIO Łódź. -Sienklewi~za 2. Re 17.30, 19.30, 21.30, w niiedzielę ł święta -
materiałów włókienniczych-g:ilant. Konfekcji złote obrączki poleca najtaniej Z a k ł a d mont radioodbiorników t budowa nowych na 13.30. 
męskiej, damskiej I chłopięcej, Łódź, Pla~ Zegarmistrzowski „GWARANCJA" Zawadzka umówienie. Wzmacnia~ Szybko _ tanio GDYNIA (Dascz:yńslciego 2) - .„Curłe-Skłodow-
Wolnoś-::i IO, tel. 159-17. Członkowie zw. zaw 17. Tamże naprawa. 6-21 fachowo. t-31 ska" • . Począ•tek tea.n~ów: w dcl po!W61.tedni• 
10% zniźki. 1·31 .-~ 

1 
Hi, 18.30, 21, w niedzielę 13.30. 

- - · GALANTERIA Sl(0.RZAll 1 I ARTYKUŁY TECfflllCZNE I HEL (Legionów 2-4) - „Ulica. złoc:zyń<:6w". HURTOWA I DETAllCZNA sprzedaż manu- Il • ._ ______ _;.;.;.;;.;.;.";.;.;.;.;.;.;;;...,__ Początek aean6ÓW: w dni powszedn:ie 17, 19, 
faktury, L. POMARANSKA CZ. ŁUKASlAK GALANTERIA PODROZNICZA, Stanisław Tęgi, E. RENGEl I S. PAWŁOWSKI. Skład Arty 21, w niedziele i święta od 15-tej. 
Ł_o_· d_ź_, _P~c Wolności 11. tel. 108-94 1-31 Łódź. Piotrkowska 35, tel. 183-31. 1-31 kułów Technicznych, Łódź, Piotrkowska 150 MUZA (Ruda Patbianicka.) - „Błyskllwica". 
DOM MODY Józef Kobustewicz. poleca: ubiory 
Męskie, Chłopięce i Damskie, palta, Łódź, 
Piotrkowska 157, tel. 256-82. 1-31 
----
A. SZYDŁOWSKI I S-ka Hurtowa Sprzedi!Ż 
Manufaktury \ Galanterii, Łódź, Piotrkow­
ska 89, tel. 159-63 1-15 

TOREBKI DAMSKIE f WalJLkł ZYGMUNT tel. 100„84. 1-31 Początek seansów: w dni powszednie 181 20, 
KARON, Łódż, Piotrkowska 115, tel. 173-50 HURTOWA I DETALICZNA S d · w niedziele i święta 16, 18, 20. prze az artykuń· OSWIATOWE (Piotrkowska 243) - ,,Samot• 

I I 
łów wododągowych, plecowych i naczy 

M U Z Y K A „ZELART", Łódź Narutowicza 22 tel. 135-8 ny żagi-el" i dodatki oświatowe. _ _ ___________ _______ 2. POLONIA (Piotrkowska 6'1) - „Ludzie be11 
SKŁAD INSTRUMENTOW Muzycznych „ME- STANISŁAW MAKOWSKI 1 S-ka. Sprzed11ż skrzydeł". POC'Zątek seansów: 17, 19, 21, 
LODJOFON" L Stępniewski, Łódź, Piotrkow- wyrobów żelaznych, narzędzi I art gospodar w niedzielę od 15-t-ej. 

ZYLETKI, smoczki, gruszki gumowe, drobna ga ski! 155 1-15 stwa domowego. Łódź, Piotrkowska 109, tel PRZEDWIOSNIE (Żeromsik.iego U-76) - „Ba• 
lante ria z. JUNGOWSKI, Nowomiejska 3. Ce- 208-63. Przedstawicielstwo wag firmy Hess w iryłeczka". Początek semsów: 17, 19, 21, 
ny hurtowe. 2-16 I LALKI _ OZDOBY CHOINKOWE I Lublinie. 1-31 w niedzielę od 15-tej. 
DUŻY WYROB konfekcji Damsk\ej, Męskiej SPRZEDA.Z ARTYKUŁOW ZE LA Z NYC H REKORD (Rzgowska 2) - „Zapomniana me1o-
I Dziecinnej dla zw. Zaw. Zniżka EUGENIUSZ KLINIKA LALEK reperacja Parasoli KAROLINA WŁ. SIEMPINSKI, Łódź, ul. M. Nowotki 5 dia". Początek seansów: w dni powszednie 
FIGIEL i Ska, Piotrkowska 38, tel. 260_40. SOŁTYS, Łódź, ul W~-::hodnia Nr 32. 4-10 (dawniej Pomor~ka) telefon 141-58. 10-24 16.30, 18.30, 20.30, w niedzielę od 14.30. 

SPRZEDAŻ Konfekcji Dziecięcej i Bielizny 
Damskiej „KĄCIK DZIECKA", W. Leśniewski 
Łódź, ul. Nawrot 2 10-24 

l ____ K_D_Ł_D_R_Y _____ I 
PRACOWNIA KOŁDER I BIELIZNY Janina 
K1palska. Łódź. Zawad1~a 11. 1-15 

PRACOWNIA KOŁDER WYKWINTNEJ 
BIELIZNY wykonuje szybko s::il!dnie, ceny 
przystc;pne F. KUt'11CKAi Warszawa, Plac 
Zbawiciela 8 1-15 

SPRZEDAZ MANUFAKTURY Kołde;-i Dodal= 
ków Krawleckirh Wielki wybór kołder I ada­
maszków :.rnłdrowyt h, JOZEP NOWAK, Łódż 
Jaracza 8 1-15 
PRACOWNIA KOŁDER I BIELIZNY Zofia 
ł,ukaszewicz, wykonuje szybk{), solidnie I ta­
![,,io Łódź, Nawrot 6, tel. 107-41. 1-15 

1· ___ W_Y_RO_BY __ ZA_KD_Pl_d_SK_IE ___ 1 
SPRZEDAŻ MA 11:R.l.Ał ·ÓW ŁOKCIOWYCH 
Galante rii i Wyrohów Zakopiańskich · Hurt­
Detal TADEUSZ SITEK i S-ka, Lódź. Piotrkow­
ska 117. 1-31 

BIEllZNA I --------WYKWINTNĄ BIELIZNĘ Męską, uszyjesz 
sobie tylko w f-mie Łódzka Wytwórnia Bielizny 
CZ. BOGUCKI l S-ka, Łódź, Piotrkowska 6. 
Zakł~d przyjmuje tylko z powierwnych ma­
teiiałów. Specjalność koszule sportowe. 1-31 

_ ROBOTNIK (Kiliń$k-iego 178) - „Zenobia". 

BANK GOSP·ODARSTWA SPUŁDZIELCZEGO 
ODDZIAŁ WOJEWÓDZKI w ŁODZI 

ZAWIADAMIA, 

że Kasa popołudniowa :iostala przenlesion a z ul. Piotrkowskiej Nr 57 

'NA AL. KOSCIUSZKI Nr 47, tel. 197-93-15 

KASY SĄ CZYNNE: 

WYPŁATY od godziny 8,15 do 13,00, w soboty do 12,00 przy czym wypła~y z ksią­
żeczek wkładkowych do godziny 17ł 00, w soboty do 16,00. 

Początek 6ea:nsów: w dni poWJ;zednie 11, 
19, 21, w niedziele r święta od 15-tej. 

ROMA (RzgoW&ka 84) - „Mściwy J~tną'b". 
Początek sea•nsów: 16, 18.30, 21 , w l!l!edzie· 
lę od 13.30. 

STYLOWY (KLliń~kiego 123) - „Moja S!OC'łn 
Eileen". Początek seansów: 17, 19, 21, wni• 
dzielę od 15-tej. 

SWIT (Baluclki Ryneik 5) - „Ko'llflikt„. 
Początek 6eansów: w dni powszednie 17, 
19, 21, w niedzielę o·d 15-tej. 

WPŁATY od godziny 8,15 do 17,00, w soboty do 16.00. 12066 TATRY (S' 0 nkiewicza 40) - „Carrie klam'.e"'. I 
. TĘCZA (Piotrk-0wsk11 108) - ,,Moja 6ioc;tr& 

Eilee!l1". Początek seansów: 17.30, 19.30, 21.30 
w niedzielę od 15.30. 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~·~~~~~~~~~~~~~~~~~ Początek sea~ów: 1~ 19, 21, w nie~i~e 15 
OGŁOSZENIA DROBNE OGŁOSZENiE „ WISŁA (Daszyń6kiego 1) - ,.Spotkanie" oraz 

Zaofiarowanie pracy SKRADZIONO kartę 
POSZUI\:UJĘ wykwa-\ R!<U-Łęczyca i pal­
lifikowanej niani co c?wkę, i<;u?czak S~a-

. ni sław w1es Morakow 
noworodka Narutow1- gm. Tum pow. Łęczy 
cza 23 m . 2, tel. 114-37. ca. 3252 

Różne ZGUBIONO kartę re­
USTA jak dwie wiś- jcstracyjną z RKU­
nie przez pomadki do Łódź pow. i kartę roz 
L•st „Leda". 9560 poznawczą Sadowskie 
laeublone dolmmentv go T?i~as~a Głowno , 
ZGUBIONO leg. tram ul. Kilmskiego 6· 
wajową niebieską Ta- ZGUBIONO leg. tram 
rejło Apolonii Dąbrow wajową„ Jędrzyk An­
ska 41. 3242 na, 11-go Listopada 70 

Dyrekcja Kanalizacji i Wodociągów miasllł d<>datek: mecz bokserski Helsinki - S!ąs1t. 
Łodzi powiadamia odbiorców wody, korzy Poc-zątek ceansów: 17, 19, 21, w n{ed?Jiele 
t · h d „ 1 od 15-ej. 

s a1ącyc ze z rOJOW u icznych, że z dniem WŁÓKNIARZ (Zawadzka 16) - „Znak Zorro". 
1 stycznia 1948 roku kwity na wodę będą Początek seansów w dni powszednie 15, 
sprzedawane tylko w kasie Kanalizacji i Wo- 17, 19, 21. w niedz. i święta 13. 
dociągów, ul. Wierzbowa 52 w godzinach od WOLNOSć: (Napiór.kows.kiego) _ „CzaTOdziiej-
8 do 13. ski kwiat". · Początek ieansów: 16.30, 18.30, 

Dla ogółu mieszkańców poszczególnych nie 20.30, w niedzielę od 14.30. 
ruchomości mogą kwity pobi€rać także Ko- ZACHĘTA (Zgierska• 28) - „On czy ona". 
mitety Domowe. Początek seansó 16, 18.30, 21. 

Począwszy od wyżej wymienionej daty wo 
da za gotówkę nie będzie sprzedawana. 

Łódź, dnia 11 grudnia 1947 roku 
Dyrekcja 

Kanalizacji i Wodociągó~ m. Łodz 

ZLÓŻ OFIARĘ I 
na Pomoc Zim.owq • 

iWydaw-ca: Woj. Komitet PPR w t.odz1. Komitet Redal!.cy1ny Red. 1 Adm. Łódż, Piotrlrnws kd 86. Ieietun~ . Reda_ktor Nscze:ny 216-14. Sekretariat 254·2i. Red<Mcja aocna t?2·31 
Dział '1ołoszeń: Piotrkowska 55, tel. 11 t-50. Konto PKO Vll-1505. Zak.J. Graf. RSW „Prasa". Administracja 11łe pnyjmuje odpowiedzlalnośd u termlno~ druk ogłoszeil. 
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Str. S ot os ROBOTNICZY N.r. 840 

Z 1.qcla Partii Ze sportu . 
UWAGA SEKRETARZE KOł.. PRAWEJ 
SRóDMIEJSKIEJ 

Dziś o godz, 17 ,30 w lokalu własnym przy 
ni. Gdańskiej 75 odbędzie się odprawa sekre­
tarzy wszystkich kół Prawej-Sródmiejskiej. 
Sprawy bardzo wa:ine. Obecność obowiązko­
wa, 

ZWM usportowi wieś 
ZEBRANIA KOŁ PPR 

Wdzięczne pole do pracy będą miały Ludowe Zespoły Sportowe 
W dniu dzisiejszym odbędą się zebrania 

kół w następujących fabrykach i ipstytucjach: 

RUDA PABIANICKA 
O godz. 1'1-eJ koło terenowe. 

WIDZEW 
O godz. 16-eJ pracownicy biura zmia-

na dzienna PZPB Nr 5 f. „Azbest" f. „Drze­
wiński", koła terenowe Nr 4 i 5. 

GORNA 
O godz. 16-ej PZPW Nr 6 - zmiana. dzien 

na. O godz. 15,30 oddział przy ul. Łąkowej. 
O godz. ,13,30 PZPB Nr 17 - tkalnia -
zmiana I, przędzalnia - zmiana I. O godz. 
18-eJ terenowe koło kobiece, 

GORNA PRAWA 
O godz. 13,30 PZPW Nr 5'koło 2. O godz. 

15,30 PZPW Nr 1 - koło 3, pracownicy biu­
ra PZPO im. Strzelczyka. O go(lz. 16-ej O­
środek Konf. Nr 3 - koło 3, Państwowa Fa­
bryka Czółenek - koło 1. 

SRóDMIEJSKA ·LEWA 
O godz. 16.30 Gazownia - ·koło I. O godz. 

15,30 Centrala Odpadków koła I i II. O godz. 
16-ej Kombinat - Łódź Północ, .PWPW, CKS 
Wł. Centrala Filmu Polskiego, KEŁ - koło 4. 
O godz. 13,30 f, „Stefan Werner''. O godz. 
14-ej Il kom. M.O. O godz. 17-ej Film Pol­
ski-Realizatorzy, 

SRóDMIESClE 

Ndewyczerpame rezerwy dla naszego sportu 
kryje do dzisiejtS1Zego di!lia wieś. Na tym pok1 
wiele może zdziałać ZWM. Zastęp<:a kieww­
n'ka Wydzia·!iu WF i PW, tow. Gutawsiki, po· 
msza właśnie to za.gadruende : · 

„Nie od rzeczy będzie również wspm:nruieć 
o Ludowych Zespołach Spo·rtowych, których 
Wy•dz i ał ma zarejeslrowMJ.ych oikoło 300. Jest 
to wipraiwdzie jeszcze raczej zagadlllienie o·rga­
nizacyjne niż sportowe, ale nie można p()4!1'li­
nąć tych aktywnych kół młodzieży wiejS1kiej, 

Dział olh::i~lnu LOZB 

gd'liie ba.roz0 łabwo przyjmuje się pilika nożna, 
z111paśnktwo, lekkoatletyka terelllowa i gdzie 
niewątpliwie vnajdz ~ e się w niedalek.i·ej przy· 
Sllłośoi wiele taJe.ntów. 
· Trudne jest za9adnienie kadr ~II!Struktor· 

skiah. Niewysokii, jeszcze przeciętmy poziom 
sportowy hamuje masowe s:r.Jco.lenie średnich 
ka;dr. Jeśli chodzi o katdry wyżej kwail.ifikowa 
ne, to zeszłoroczny kurs Aikademili WF ukoń· 
czyło 34-ch ZWM-owców, z których część pra­
cuje w naszej orga111izaeiji. 

Komunikat W-lu Sportowego Nr. 16 
1. Zezwala się Łódzkfomu Klubowi S;po!'lo­

wemu na wyjazd do Krakowa celem rozegra­
nia zawodów towarzyskich w dniu 14. 12. br. 
z KS „Cracovią". 

2. Zezwala się KS „Włókniarz" (Zgierz) na 
rozegranie zawodów towatrzyskich z KP „Zjed­
noczone" (Łódż) w dniu 14. 12. br. Delega.tem 
W. S. na powyższe zawody będzie ob. Bedna­
rek. 

3. Delegatami na zawody drużymowe kola­
sy B będą: 

KS Filmowiec - KS Victoria w dniu 11. 12. 
br. o godzinie 18-tej - ob. Klimczak. 

ŁKS II - Zryw JtI w dniu 12.12.br .. o go­
dzinie 19-tej - ob. Rumińsiki. 

4. Do Wydziału Spo·rtowego dOJkooptowallly 
został o . Wyrzy;kowski Bronisław (Pa;bianice). 

Przewodniczący: 
w z. (-) Czesław Kuczkowski. 

Sekretarz: 
A. Klimczak. 

Komunikat Referatu Wyszkoleniowego Nr. 3 
Wzywa się wszysl!kkh pnodoWl!lLków, in· 18-ta. 

struktorów i trenerów bokserskich, będących Naiklada się na kluby obowiązek dodatko­
w !!wi~encji na,szego Okręgu, pod rygorem o- wego powiadomienia o po~zym in.struJc.to­
debrania licencji, do stawiennictwa w lokailu rów czynnych w ich sekcjach ipięściarsikich. 
ŁOZB, ul. Piotrkowska 67, w dniu 16 bm. godz. Referat Wysz.koleniowy. 

Pnzyszłość naszego sportu leży w m1oCłzle!y. 
Z tych malców narodzą się kiedyś nowl 

rekordziści 

Nasi d:ziała=e Sl}>-Oil'tolwd ws,póbpxa.cujl\ na 
wi;zyistkich su:zeblach z Radami WF, Związka· 
mi SpoirtowyimA, Związkami Zawodorwymi 1 Sa.­
mopo,mocą ChłoipS<ką. 

Stala poprawa warumlków gospod.aJroLych, 
pełna stal:>ililza.cja po[iityczna, nawiiązanie 
szczerej i serdeczmej W6póljpira.cy orga:n'i.zacji 
młodzieżowych, 7lWłaszcza ws.póbpraca z Wy­
dini-ałem Sportowym b.ratniej orgamizac.ji O.\.f 
TUR pod kdemDlkiem koi!. kol. Gliinlkli i Boskie· 
go, ooraz nasze dotychc;i:asowe oS<iąginięcia -
pozwalają spokojlll.ie patrzeć rw pr:zysa:ło5ć na­
szego sportu", 

O godz. 15,30 Fabryka Dziewiarska, Tele­
fony Miejskie, Łódzkie Zakłady Garbarskie. 
O godz. 17-ej CZPWł. Dyr. Przem. Wełn. 
O godz. 16-ej Zjedn. Bud. Aparatów Elektryez 
nych, Bank Handlowy, Centr. Zarząd 'l'OR. 
O godz. 17,30 „Współpraca", O godz. 15-ej 
PAP, Kontrola Pra~y. 

Car dan - Raadik (Tra1f cznv mecz ulubieńca Francji) 
STAROMIEJSKA 

O godz. 14-ej odprawa sekretarzy, oddzia­
łowych PZPB Nr 2. O godz. 18,30 Urząd Wo­
jew. Aprowizacja. O godz. 16-ej Składy Opa­
łowe, Fabryka Nr 35 - koła 1 i 4. War­
sztaty Samochodowe MB. O godz. 13-ej Fa­
bryka Gumowa Nr 3, Fabryka Gumowa Łódź 
Północ. 

BAŁUTY 

O gods. 15,39 PZP.J Nr I - tkalnia. O 
godz. 16-ej „Społem•. 

UWAGA, SŁUCHACZE V KURSU DZIELNI­
COWEGO GRUP B. 

~~ ... 
M. Gardan bożys.zeize Fronc/I, nokautował Na razJe Raad.iJt broni aię tylko.„ 

wszystkich swych przeafwników 
„.at spotkał slę z Estończyk.fem Ra.adt.k.le-m„. 

Przed nteczent z uRadontiahlent0 

~~~~~~ ... ~~~-----------------------------------------------

Z<l chwllę Jednak wyalne.M potęłna kont>.ra 
e /ewe/„. 

po które/ I Ca.rdM„. zapOiZlla &lę s - dmcm4 

Komitet Łódzki Wydział Propagandy za­
wiadamia, że dziś w piątek 12 grudnia br. 
o godz. 18-ej odbędzie się w ramach V Kursu 
Dzielnicowego dla grup B kolejny wykład na 
temat „PPR - w walce o Niepodległość". 
Wykładają w Dzielnicach: Dzielnica Staro­
miejska - tow. Alpern, Dzielnica Sródmieś­
cie - tow. Jaszczyn, Dzielnica Sródmieście­
Prawe - tow. Lewandowski, Dzielnica Sród­
mieście-Lewe - tow. Maliniak, Dzielnica 
Górna - tow. Unger, Dzielnica Górna?Prawa 
- tow. Madaliński, Dzielnica Górna-Lewa -
tow. Kurowski, Dzielnica Widzew - tow. Bo­
gucki, Dzielnica Ruda Pabianicka - tow. Mro 
z owski. 

„ Cracovia" przeegzaminuje pięściarzy ŁKS-u 

WSPÓLNE ZEBRANIE KÓŁ NAUCZYCIEL 
SIHCH PPR i PPS. 

W dniu 13 bm. (sobota) o godzinie 18,45 w 
lokalu ZNP ul. Zachodnia Nr 72 odbędzie się 
wspólne zebranie Kół Nauczycielskich PPR 
i PPS, na którym tow. Jan Baculewski wy­
głosi referat na temat: 

„Problem modelu nowego człowieka". 
Sympatycy. obu Kół mile widziani. 

----· 
Nowości w37dawnicze 

„Wielki szlormu 

W nadchodzącą niedzielę, jeśli chodzi o 
rozgrywiki mistrzowskie, pięściarze ŁKS-u bę­
dą świętowali i z zaciekawieniem oczekiwali 
na wynik meczu: Radomiak - IKS (Wrocław). 
Od tego bowiem wyniku będzie zależało, czy 
w następną niedzielę 21 bm. łodziamom wyipa· 
dnie droga do Radomia, czy do Wrocławia. 

Z ż11cio Dl&S•u 

U Waga, 

Zdaje się jednak, że przyjdzie się przejechać 
do Radomia. „Radomiak" bowiem illie powi­
nien mieć trudnej przeprawy we Wrocławiu 
i pow.Ln.ien conajmniej zwyciężyć w stosunku 
12:4. 

Wyiprawa pięściarzy ŁKS-u do 
gdzie przyjdzie im się zmierzyć 

kolarze! 

Radomia, 
z drużyną 

Zarząd Sekcji KolarsJciej DKS-u podaje do członków o wcześniejsze zgłaszam·ie swego u­
w'. ari o mości wszysbkim zawodnikom i człon· działu w tej uroczystości, co pozwoli na na­
kom sekcji, że dnia 27 grudnia rb. 0 godz. 17 leżyte zorgan·izowa.n.ie opłatka przy świątecz­
w lokalu klubu, przy ul. Nawrot 73-75, odbę- nej choince. 

Równocześnie Zarząd Sekcji przypomina 
dzie się tradycyjny opłatek, połączony z uro- wszy.gtkim zawodnikom, licencjowi!IIlym i z 
czystością rozdania na,gród, za 'La'W'Ody szoso- kartami wyśdgowymi, że w myśl zarządzenia 
we, zorqani-i:owane przez DKS w ubiegłym se- PZK wprowadzona ze.staje obow:iązikowa za­
zonie, oraz za konkurs wycieczek turys1ycz- prawa z•irnowa. Za,prawę przeprowadzti 7ibio· 
nych. Wszy·scy koJ.arze ti lich rodzillly, chcący rowo okręg, a zawodnicy, którzy jej .nie przej 
wz : ąc udzia,ł w tej tradycyjnej i miłej uro· tlą, nie będą dopuszczani do zawodów w przy· 
czystości, winni zgło6ti ć swój udziaa w Sekre- szłyim sezonie. Wprowadzone równ:ież będą 
tariacie Klubu, w godzinach od 15 do 19 co-1 obowiązkowe kar·ty zdrowotne ewidencyjne 
dziennie do dnia 19 grudnia rb. włącwie, w.pi- dla wszystkich kategorii zawodników. Szcza· 
su jąc się na Hstę uczestniotwa. _, góły li temn.tin rozpoczęcia zapra:wy zimowej, 

Kierownictwo ~ -:kcji a.peluje do wszystkich podany będzie do wiadomości przez ŁOZK. 

Biblioleczka sporlowca 

Nakładem „Czytelnika" ukazała się z dru 
ku powieść dla starszej młodzieży Ryszarda 
Manugiewicza pt. „Wielki sztorm". Książka 
ta wypełnia w zaszczytny sposób lukę w na­
szej literaturze morskiej dla młodzieży. Za­
znajamia młodocianych czytelników z morzem, 
z życiem marynarzy, uczy poznawać i rozu-
mieć morze. Interesująca ncłrracja przedsta- Nakładem Wojskowego Instytutu Naukowo-1 1. Ppłk. dr J. Mazmek. Zaprawa Mars.zowa. 
wia dzieje młodego Franka Kądziela, jego Wydawniczego (WINW - Łódż, Sienk.iewicza WfNW 1946 r., sitr. 47, rys. 13. 
przygody i przeżycia w służbie polskiej ma- 21) wyszły z druku w cyk1lu „Biblfoteka Spor- 2. Inż. Jerzy i Tatdeusz Gralbowscy. Piłka 
rynarki w okresie wojny, daje barwny i pla-, towa" następujące książki, które są do na1by· nożna. wmw 1946 r., s.tr. 85, ry·s. 37. 
styczny obraz bitew morskich i służby okrę- cia w Głównej Księgarni Wojskowej i innych 3. Włady.głp.w Dobrowolski. 15 minut gim-
tów polskich w konwo3ach na oceanie. I punktach sprzedaży: naistyki porannej. WINW 1946 r., str. 95. 

Książka ta będzie porywającą 1 pouczają-
cą zarazem lekturą dla naszej młodzieży. POISka _ WAgry 4. W. Dobrowolski. Lekka Atletyka (meto-

~ dyka i trening) wyd. II. WINW 1947 r., str. 172, 
CENTRALA KRAJOWYCH 2 8 d p • rys. 93. . 

SUROWCÓW WŁÓKIENNICZYCH gru n a W OZRQRIU 5. Fonferko Tadeusz. Pr~tyczna budowa 
Łódź, ul. Kilińskiego 21J Zarząd PoJskiego Związiku Bqkserskie!JO za· kajaika. WINW 1947 r., str. 19, rys. 12, 4 oche· 

przyjmie natychmiast: 

oraz 

KIEROWNIKA do Wydziału Pla­
nowania, 

RUTJlNOWANE SEKRETARKI ze 

akceptował termin pierwszego powojennego maty. 
mi ędzypa1i.stwowego meczu pięściarski ego Pol- 6. Henryk Z111p0Qsk•i-Downar, [)ube•l·tówka śru­
ska-Węgry na dzień 28 grudnia hr. Sa><>·tkanje to towa, nabój, strzeianie. Wyd. II. WINW 1947 r., 
odbędzie się w Poznaniu, w ha.li ciężk~ego prze- str. 85, rys. 20. · 
mysłu Międzynarodowych Tp.rgów Pnndńsk:ch. 7. Andrzej Nonas. ówiczenia, zrubawy i gry 
Hala ta moze pomieścić ponad 12.000 ludi.I. terenowe. WfNW 1947 r., str. 172. 

znajomością maszynopisania. Drugi występ repreze,llita.cji . węg:ersk!ej w Nakładem Wydawnictwcf Zachodniego uka· 
Zgłoszenia osobiste do Wydziału Per- • Polsce odbędzie się 30 grudnia br. zała się książka Eryka Wilk.a pod tytułem: 

sonalnego. 120ti3 Propozycję urzadzenia dmgiego sp.o <k:IJI.ia „Idzie Młodzież Swiata". Są to wspomnienia 
---~-------------_...._atrzymał ŁOZB. z XI OlitlliDiady odbytej w 1936 r. w Berlin.ie. 

Sieradzana, Czor>tka i Ko~kowskiego, juri: dzi­
siaj wzbudza pewne niepokoje wśród symipa­
tyków drużynowego mistrza Polski. Nawet w 
sferach k1lubowych nie ukrywa się, że będziai 
to cięż.ka próba dla dmżyny ŁKS-u. Ch<:ąc ja'k 
najleip'iej przygotować się do tego ciężkiego 
spotkania, pięściarze ŁKS-u, aby nie „wyjś~ 
z ciosu", w niedzielę stoczą to-w111TZyski mecz 
w Krak.owie z tamtej.szą „Cracovią". 

Na mecz kraikowski wyjeżdża nast~pu iący 
skład: 

Waga mrusza I - Stasiaik 
Waga mu.sza II - Różycki 

Waiga koguda - Papiela1y 
Waga piórkowa - Pawlak 
Waga lekka - BonikowsJci 
Waga półśrednia - Olejnik 
Waga średnia - PisaJnski 
Waga półciężika - Kosiński ----

O mistrzostwo hl. B 

Dziś walczą Zryw li - ŁKS li 
Dzisiaj w ramach toczącyclh się rozgrywek 

o dmżymowe mistrzostwo kftasy B odbędzie si41 
w hali Wimy ciekawie zaipowiadające się &po•I 
kanie pomiędzy drugim.i drużynami Zrywu i 
ŁKS-u. 

Początek mec.zu o godzinie 19-tej. 

150 chłopców na pływalni Y M CA 
Pod tym hasłem urządza Hufiec Harcerzy 

Łódż-Widzew w niedzielę, dinia 14 gmdn.ia o 
godz. 16-tej w basenie Polsk.iej YMCA zawo• 
dy pływa..ckie o mistrzostwo drużynowe Hufca. 
W programie biegi in.dywi<luaane, szita.fety l 
skoki pokazowe. Do za.wadów zgłosiło się o­
koło 150 cblo;pców w wieku od 13-20 lat. 

K·u uwadze klubów 
Państwowy U.nząd WF li PW za.Wli.aidamła, 

:ie Mi:ni~teTStwo Pr.zemysłu i Hillll.d>lu rza pośred 
nictwem mizędującej l71by Ha.ndilow<>-<Pirzemy· 
słow~j w Wairsza1wfo wyjaśniło, że !!duby qpo1 
torwe nie ipod;legają olboWli.•o-wi uz:yt;ikam.ia 
Ze11Jwolenia ko:ncesyjnego. 




